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Adres Redakcji „Knrjera Wam": PŁAC TKATRAŁMY Sr 5, dom W. Ł. ZABŁOCKIEJ.

Niedz. ŚŚ. Adama i Ewy.
Poniedz: Narodzenie Chrystusa Pana. 
Wtorek: Ś-go Szczepana Męczennika.
Środa: S go Jana Ewangelisty

Na prowincji i w Cesar­
stwie wynosi rocznie ii 8 
(w tein mieści się jut opłata 
pocztowa za przesyłkę kop. 96 
oraz za opakowanie j Ekspedy­
cję Esr. 2 kop. 24),

ra Prenumerata przyjmuje się 
rocznie, półrocznie i kwartalnie.

Rękopisma nadsyłane do 
Redakcji nie zwracaj* si«

Długość dnia godzin 7 minut 38
Ubyło „ „ 9 „ 5

Wschód słońca o godzinie 8 minut 9
Zachód ,, > > 3»

Prenumerata „Kur. War." 
wynosi: w Warszawie rocznie 
rs. 4 kop. 80, półrocznie rs. 2 kop. 
40, kwartalnie rs. 1 kop. 20, mie­
sięcznie kop. 40; za odnoszenie do 
domu dopłaca się k. 5 na miesiąc.

Numer pojedynczy wKan- 
torze Redakcji kop. 5.

Redakcja otwartaodll-ej 
x rana do 2 po południu.

Dziś: S-go Teofila M.
Czwartek: Ś-go Tomasza Apost.
Piątek: fŚ. Flawjana i Zenona MM.
Sobota: Ś-tej Wiktorji P. M. Wigilja.

OD REDAKCJI.
♦ —-

„Kurjer Warszawski" z Nowym Rokiem 1872. 
wychodzić będzie jak dotąd.

Prenumerata w Warszawie wynosi: 
rocznie rs. 4 kop. 80. 
półrocznie „2 „ 40.
kwartalnie „1 „20.
miesięcznie kop. 40.

Za odnoszenie do domu dopłaca się kopiejek 5 
miesięcznie.

Na prowincji i w Cesarstwie prenumerata wy­
nosi :

Za 3 miesiące:
Kurjer Warszawski................... rs 1 kop 20.
Za przesyłkę pocztową........ • • „ 24-
Za przepaski i ezpedycję..... — „ 56

Razem rs. 2 kop. —
Za 6 miesięcy:

Kurjer Warszawski................... rs- 2 kop. 40
Za przesyłkę pocztową.............  — » 48-
Za przepaski i ezpedycję  1 » 12-

Razem rs. 4 kop. —
Za 12 miesięcy:

Kurjer Warszawski................... rs. 4 kop. 80.
Za przesyłkę pocztową............. — » 96-
Za przepaski i ezpedycję  2 „ 24.

Razem rs. 8 kop. —
Stosownie do obowiązujących przepisów pocztowych 

przedpłata na pisma perjodyczne na żadnej stacji 
pocztowej przyjmowaną nie będzie, raczą więc Szanow­
ni Prenumeratorowie żądania swe wprost do Redakcji 
„Kurjera" adressować, załączając należność stosownie 
do powyższego obliczenia:

kwartalnie rs. 2, 
półrocznie rs. 4, 
rocznie . . rs. 8.

W końcu Redakcja ma honor upraszać Szanownych 
Prenumeratorów o wczesne nadsyłanie zamówień, przy 
wypisaniu dokładnego adressu, pod jakim „Kurjer 
Warszawski" ma_być_wysyłany^_______________ •

__ Rada państwa, w departamencie ekonomji pań 
stwa i na ogólnem zebraniu, rcztrząsnąwszy przed 
stawienie ministra finansów w przedmiocie projektu 
ustawy warszawskiego Towarzystwa kredytu wzaje­
mnego, uchwaliła:

1. Projekt ustawy warszawskiego towarzyswa kre­
dytu wzajemnego przedstawić do Najwyższego Jego 
Cesarskiej Mości zatwierdzenia.

2. Po Nastąpieniu Najwyższego zezwolenia na obec­
ny projekt, poruczyć bankowi polskiemu: a) przyjmo­
wanie do dyskonta weksli, składanych mu przez za­
rząd warszawskiego towarzystwa kredytu wzajemnego 
2 podpisem członków jego zarządu i z poręczeniem to­
warzystwa- b) w ciągu pierwszych pięciu lat od cza­
su założenia tego towarzystwa, pobieranie od składa­
nych przez jego zarząd weksli do dyskonta po pół 
procentu mniej, od oznaczonego przez bank ogólnego 
w operacji dyskontowej procentu. ...

Jego Cesarska Mcść powyższą uchwałę rady pan- 
stwa, 10 listopada 1871 r., Najwyżej zatwierdzić ra- 
,cxył i wykonać rozkazał. (D. " •)

_ Najjaśniejszy Pan na najpoddanniejsze przeło­
żenie ministra wychowania publicznego, na dniu 5 li- 
stopada r. b., Najmiłościwiej zewolić raczył pełniące- 
go obowiązki profesora zwyczajnego w uniwersytecie 
warszawskim, na katedrze anatomji doktora medycy­
ny uniwersytetu paryzkiego Hirschfelda, sposobem 
wyjątkowym i bez prejudykatu dla innych, od obo­
wiązku złożenia i brcnienia rozprawy na stopień dok­
tora medyceny w jednym z uniwersytetów russkich, 
przepisanego Najwyższym rozkazem z d. 8 czerw, loby 

roku dla profesorów byłej szkoły głównej warszaw­
skiej, którzy przeszli do uniwersytetu warszawskiego 
i którzy nie posiadają stopnia naukowego udzielonego 
przez uniwersyteta russkie. (D. W.)

— Warszawski Komitet Moskiewskiej Politechnicz ■ 
nej Wystawy 1872 r. — W roku przyszłym, z Naj­
wyższego zezwolenia, w rocznicę dwóchsetnego letnie­
go jubileuszu urodzenia Piotra Wielkiego, urządza się 
w Moskwie wystawa politechniczna i praktycznego za­
stosowania nauk przyrodzonych. Główny cel wysta­
wy polega na tem, iż ona ma przedstawić w układzie 
swoim systematyczne zbiory przedmiotów wszystkich 
nauk, które mają związek z codziennem życiem i jego 
potrzebami. Podług układu swego dzieli się na na­
stępujące oddziały: historyczny, morski, wojenny, se- 
wastopolski, budownictwa, leśnictwa, gospodarstwa 
wiejskiego, zoologji stosowanej, geologiczno-minera- 
logiczny i zakładów górniczych, techniczny, naukowy, 
lekarski, urządzania domów wiejskich, polepszenia 
stanu moralnego klass rzemieślniczych i wyrobników. 
Pożądaną jest rzeczą, ażeby w kraju tutejszym pra­
cownicy na polu przemysłu, rękodzielnictwa, gospo­
darstwa, nauk stosowanych i sztuk, przyjęli udział 
w tej wystawie, i tym sposobem przyszli w pomoc do­
bru ogólnemu. Dla ułatwienia im spełnienia takowe­
go zadania, z rozporządzenia JW. Hrabiego Namiest­
nika w Królestwie Polskiem, utworzony został w War­
szawie oddzielny komitet. Przemysłowcy, mający za­
miar przyjąć udział w wystawie, są proszeni o przy­
słanie swych deklaracji do tegoż komitetu, który się 
znajduje w pałacu Namiestnikowskim, gdzie poinfor­
mować się mogą o wszelkich warunkach i porządku 
przestawienia przedmiotów na wystawie. (D. W.)

— W rozkazie Warszawskiego Ober-PoUcmajstra do 
Policji Wykonawczej za Nr 336 wydanym zamieszczono: 
W punkcie 2 artykułu 3 Rozkazu do Policji z dnia 26 paź­
dziernika (7 listopada) za Nr 299, zamieszczonem było roz­
porządzenie, że stosownie do § 115 Ustawy Policji Wetery­
naryjnej, zabronionem jest utrzymywanie w Warszawie bydła 
stepowego łącznie z miejscowem.

W artykule 2 pomienionego rozkazu z dnia 30 paździer­
nika (11 listopada) r. b. za Nr 303 zamieszczono: że stoso­
wnie do § 83 przepisów Policji Weterynaryjnej, rzeźnikom 
Warszawskim dozwala się z zakupionego na Pradze bydła 
stepowego, brać każdodziennie taką tylko ilość, jaka wyma­
ganą jest natychmiast do szlachtowania i że bydło to kon- 
wojowanem będzie przez strażników Kontroli Weterynaryj­
nej wprost do warszawskich szlachtuzów.

Obecnie kontrol Weteryraryjna, mając na względzie, że 
na Pradze niema odpowiedniego pomieszczenia dla bydła 
stepowego, które lokowanem zostaje po podwórzach, a nie 
w oborach i że pożyteczniej będzie trzymać takowe po do­
mach u rzeźników,-odezwą z dnia 24 listopada r. b. za 
Nr 980, prosi mego rozporządzenia względem zezwolenia 
rzeźnikom utrzymywania bydła nie na Pradze, lecz u nich 
w domach, z tem, ażeby takowe do czasu szlachtowania, 
nigdzie ze swych pomieszczeń wypuszczanem nie było

Kommunikując poniżej dla wiadomości wykaz rzeźników 
warszawskich, którzy w domach swoich mają odpowiednie 
pomieszczenie do utrzymywania bydła stepowego, polecam 
Policji Wykonawczej zawiadomić takowych, że im dozwolono 
utrzymywać w domu bydło stepowe, pod warunkami, ażeby 
1) nie trzymali u siebie bydła miejscowego pochodzenia i 2) 
ażeby bydło stepowe do czasu szlachtowania, nie było nigdzie 
ze swych obór wypuszczane.

Nadzór za akuratnem wykonaniem niniejszego Weteryna- 
ryjno-Policyjnego przepisu, wkłada się na Policję Wyko­
nawczą. ____________________

_Q— potrzeba uczy nie tylko pojedynctego czło­
wieka. Oto Warszawskie Towarzystwo Dobroczynno­
ści przyciśnięte licznemi potrzebami', w skutek coraz 
liczniejszych rozgałęzień się jego działalności posta­
nowiło bądź co bądź wymyślić nowe jakieś źródło do­
chodu, a raczej dobroczynności publicznej. Następ­
stwem tego silnego postanowienia jest urządzony w tej 
chwili w sal ich redutowych bazar.

Bazary tego rodzaju oddawna urządzano w różnych 
miejscowościach zagranicznych. Dla Warszawy jest 
on zupełną nowością.

Sale redutowe przedstawiają bardzo piękny widok 
zwłaszcza wieczorem. Z obu stron ciągną się w nich 
bogate sklepy w kształcie namiotów. Wypełnione 
najrozmaitszemi przedmiotami. Damy przy pomocy 
kupców sprzedają towary, zbierając naturalnie nad­
datki.

Wczoraj w każdym prawie namiocie osiągnięto sum­
mę 2 razy większą od wartości sprzedanych towarów. 
Nie znaczy to jednak bynajmniej, że ceny na wszystko 
są podwójne. Owszem, wiele towarów z powodu znacz­
nego obniżenia ich przez kupców są nieco taniej do 
nabycia w bazarze niż w sklepie, w ogóle zaś ceny 
żądane są też same co u kupców.

Pomiędzy innemi naprzykład p. Penkala przesłał 
do bazaru znaczną ilość towarów wysortowanych, któ­
rych ceny są bardzo nizkie, suknie bowiem wełniane 
sprzedają się, sztuczka po rubli 3, 4 i 5, sztuczka zań 
na suknię jedwabną po rubli 25, 26, 27, 30 i 35.

Publiczność zdaje się jakby obawiać wielkich nadda­
tków. Szczególniej mężczyźni nie radzi jakoś zaglą­
dać do sali, pewni że im to drogo przyjdzie opłacić. 
Tak jednak nia jest.

Damy nie narzucają nikomu kupna i każdy może 
nic nie nabywszy zwiedzić salę zapłaciwszy 5 kopiejek 
w czasie od południa do godziny 3 po południu, a zło­
tówkę od 3 do 7 wieczorem. W tej ostatniej porze 
warto by każdy zechciał zajrzeć do sal. Widok jest 
oryginalny i rzeczywiście piękny, a muzyka uprzyje­
mnia pobyt. Zachęcamy też najmocniej publiczność 
do zwiedzenia bazaru.

W dniu wczorajszym w Bazarze od godziny 12-ej 
do 3-ej z połuduia, za opłatą 5 kopiejek, było osób 
162, zaś od 3 do 7 po południu, za opłatą 15 kop., 
osób 441. Dochód więc za bilety wejścia wyniósł rsr.. 
74 kop. 25, a ponieważ naddatki uczyniły rs. 13 kop* 
57|, dochód więc ogólny był rs. 87 kop. 82|. Są to 
bardzo nieznaczne liczby. Dziś zapewne napływ pu­
bliczności będzie większy. Wiele osób nie lubi bowiem 
nigdzie iść na pierwszy ogień. Trzeba przecież wy­
słać rekonesans, zbadać różne okoliczności, wypytać 
jaki ubiór będzie najstosowniejszy i t p. Takich ob­
jaśniamy, że w dzień wchodzą wszyscy do sal bez zdej­
mowania okryć ani kaloszy. Wieczorem jest to je­
dnak koniecznem, z powodu gorąca w sali. Wejście 
urządzone jest jedno tylko, przez schody prawe wiel- 
kiego teatru. 

Wiadomości miejscowe.
= Warszawskie Towarzystwo Dobroczynności. — 

JW. Tajny Ridca Senator Eljasiewicz, Członek tutej­
szego Towarzystwa, pragnąc przyjść w pomoc uczącej 
się niezamożnej młodzieży miasta Warszawy, nade­
słał do dyspozycji Towarzystwa, summę rs. 1000, na 
cel wskazany. Summa ta rozdzieloną już została jak 
następuje: d) trzech uczni Zakładów Naukowych pry­
watnych otrzymało razem rs. 35. ń) dwunastu uczni 
progimnazjów rs. 90. c) czterdziestu siedmiu uczniów 
gimnazjów rs. 595. d) trzech uczni uniwersytetu 
rs. 60. e) dla dzieci biednych rodziców, które przeszły 
z Sal Ochron do Szkółek Elementarnych, po rs. 20 
na każdy cyrkuł, rs. 220. Rtzem rs. 1000. Oczem To­
warzystwo ma honor podać do powszechnej wiado­
mości.

= Warszawskie Towarzystwo Dobroczynności ma 
honor podać do wiadomości, że Maurycy Reichel wła­
ściciel składu bielizny i nowości w Gmachu Teatral­
nym wprost ulicy Niecałej, ofiarował 10°/o na ubogich, 
pod Opieką Towarzystwa Dobroczynności zostających, 
od sprzedaży przedmiotów w Magazynie swoim usku­
tecznionej w dniach 9 (21) i 10 (22) b. m., (we czwar­
tek i piątek) Sprzedaż w dnie powyższe odbywać się 
będzie pod kontrollą delegowanego Członka Towa­
rzystwa.—Warszawa d. 6/18 grudnia 1871 r.—Prezes 
Administracji Ogólnej, A. Preyss.—CzLnek Sekretarz 
Towarzystwa, W. Dąbrowski.

= Budowanie domów, pisze „Gazeta Handlowa", 
od lat prawie dziesięciu zatrzymało się u nas zupełnie; 
w tym roku zaledwie stanęło kilka domów z cegły, 
na punktach bardziej handlowych; i budynki te zaim­
prowizowane zostały przez żydównieużywających zwy­
kle wapna do mularki, a poprzestających na cemen­
cie z gliny. Trwałość tych gmachów, łatwa do przewi­
dzenia. Zresztą cena domów w razie sprzedaży tak 
niska, że przy drożyznie materjałów i robotnika, trze 
ba mieć szczególniejsze zamiłowanie w architekturze, 
żeby nowe stawiać budynki. Mimo takiej taniości 
demów, od pół roku mniej więcej cena komornego



zwiększyła się niemal o połowę; i jednak ledwie może 
dwa lub trzy domy stoją nienajęte. W tym bowiem 
roku przybyło naszemu miastu wielu zamożniejszych 
mieszkańców ze wsi, dla edukacji dzieci, lub wypę­
dzonych wiejską nudą, żeby ją chyba zamienić na nu­
dę odosobnionego miasteczka: Przytem niemało ro­
dzin przeniosło się tu z Kijowa, uciekając przed dro­
żyzną lokalów i sprowadzając za sobą tęż drożyznę. 
Nowiniarze miasteczkowi, podają liczbę przybyłych 
rodzin na dwieście. Jeżeli przypuścimy połowę lub 
nawet część trzecią, zawsze to będzie dużo. (G. H.) 

(Art. nad.) Panie Redaktorze! „Kurjer Codzienny“ 
w Nr 277 twierdzi, że wprowadziłem czytelników 
w błąd, pisząc w artykule swoim w „Kurjerze War­
szewskim Nr 275, iż Izraelici mają w piątek obcho­
dzić post zwany (asure betejwes). Ależ w takim razie 
i kalendarze mylą się widocznie, bo one ten sam 
termin na obchód postny oznaczają. Nieprzypusz- 
tzam zaś, ażeby wszystkie kalendarze czytelników 
w błąd wprowadziły. W moim artykule nadto zwró­
ciłem na to uwagę, że żaden inny post niemoże u Izrae­
litów przypadać na dzień piątkowy Asure, betejwes 
rzadko, bo tylko w roku 1861 tak przypadał i że 
cztery posty przypadają zwykle w końcu czterech pór 
roku, (podług nawet kalendarza hebrajskiego, nieko­
niecznie chrześcijańskiego, jak autor artykułu domy­
śla się, bo co do pór roku wszystkie kalendarze są 
zgodne). Co się zaś tycze dni, na które owe czte­
ry posty przypadać niemogą, znane są one od wie­
ków chronokgji hebrajskiej, a nie jest nową uwagą 
i spostrzeżeniem autora artykułu i dla tego bezpotrze- 
bnie zamieścił o nich w „Kurjerze Codziennym*.

Aron Tenenbaum.
— Biuro Informacyjne o nędzy wyjątkowej, powo­

dowane wzrastającą z dniem każdym w Warszawie, 
przy obecnej porze zimowej, i zwiększającej się drcży- 
źaie, ikścią ubogich w zupełnym niedostatku zostają­
cych;—odwołuje się do uczuć ludzkośń osób dobro­
czynnych, o przyjście w pcmoc tymże nieszczęśliwym, 
czy to bielizuą czy też odzieżą, lub obuwiem, które 
składane być mogą dla dalszego przenaczenia, wlnsty- 
tucie Ś-go Kazimierza na T«mce, lub też w zakładzie 
rodziny Maryi, przy ulicy Żelaznej.

= Koledzy i przyjcciele ś.p. draChoinowskiego, pro­
fessors Uniwersytetu, złożyli Towarzystwu Lekarskie­
mu Warszawskiemu, summę rubli srebrem 303, jako 
pozostałość po oszczędzeniu kosztów pomnika, wysta­
wionego na powązkowskim cmentarzu z koleżeńskiej 
składki. Summa ta przeznaczona jest na dwie kon­
kursowe nagrody, na pytania, które ma wyznaczona 
w tym celu osobna kommissja obmyślić, i zająć się za­
razem pytaniem na rok 1875 z fundacji Helbicha, 
albowiem konkurs o gruźlicy z tejże samej fundacji 
w 1868 ogłoszony w miesiącu lutym roku przyszłego 
ma być rozsądzony.

= W dniu dzisiejszym w Trybunale Cywilnym 
sprzedaną zestala w drodze subhastacji, jedna z naj­
większych nieruchomości tutejszych, cztery piętra 
i dwadzieścia kilka okien frontu mająca, przyrogu ulicy 
Królewskiej i Krakowskiego-Przedmieścia położona, 
za summę najwyżej postąpicną 122,001 rubli sre­
brem.

= Nadesłano nam wczoraj do redakcji dwa kawał­
ki pieczywa przyjednakowych warunkach przygotowy­
wanego, jeden z mąki banackiej, której worek 5-cio 
pudowy sprzedaje się po rsr. 24, drugi wyrabianej 
w krajowym młynie w Marenżowie, a sprzedawanej 
w tejże samej ilości pors. 14 kop. 50. Otóż tańsze pie­
czywo krajowe wydało nam się daleko bielszem i sma- 
czniejszem. Jeżeli mąka krajowa posiada rzeczywiście 
te przymioty, należałoby panom piekarzom zwrócić 
na to uwtgę, bo przy dzisiejszej drożyznie wzgląd na 
tak znaczną różnicę w cenie, wydaje się nam arcy- 
ważnym.

= Od wczoraj jazda po ulicach Warszawy prawie 
jest niepodobną. Sankami jadąc naraża się na niebez­
pieczeństwo z powodu wstrząśnień passażer, w doroż­
kach zaś i powozach grozi co chwila pęknięcie resora 
lub koła. Najbezpieczniej jest w tej chwili chodzić pie­
chotą, naturalnie w jak najgłębszych kaloszach.'

= Wchodzą teraz w modę pieczątki do listów 
z portretem osoby, która list pisze. Jestto poniekąd 
dopełnieniem biletów wizytowych fotografowanych. 
Widzieliśmy jodoę z takich portretowych pieczątek i 
odznacza się ona bardzo dobrze utrafioną podobizną 
esoby, którą ma przedstawiać. Do tego jednakże środ­
ka nie będą się zapewne uciekać wierzyciele, których 
porirety na pieczątkach byłyby złą dla otworzenia 
listu rekomendacją.

== Wczoraj w południe odbyła się próba główna 
z jutrzejszego koncertu w Sali Ratuszowej na dochód 
niezamożnych uczniów i uczennic tutejszego Instytutu 
Muzycznego. Osoby które miały sposobność znajdo­
wania się na próbie, unoszą się rad pięknością Ora- 
torjum Gounouda „Tobiasz". Cel koncertu i jego pro­
gram sprowadzi zapewne jutro do Sali licznych słu­
chaczy.

= Wyszło z druku libretto nowego dzieła Gouno­
da, p. t. „Tobiasz". Czysty dochód z tej broszurki, 
której dostać można w księgarni F. Hósicka, oraz 
w dniu koncertu przy wejściu na salę ratuszową prze­
znaczony został na dochód niezamożnych uczniów 
konserwatorjum warszawskiego.

= P. Józef Zelt dyrektor Komitetu Resursy Ku­
pieckiej, dc tknięty został ciężką chorobą.

= Panie Kremky Antonina i Korzeniowska Filipina 
przyjęły udział w Bazarze, na korzyść Warszawskie­
go Towarzystwa Dobroczynności.

= Dziś opera „Trubadur" przez artystów włoskich.
= Dla służących na kolendę, pani C. F. wydała 

książeczkę pod tyt: „Sposób robienia majątku w służ­
bie". Książeczka ta jest do nabycia w kilku księgar­
niach tutejszych.

— Z powodu braku czasu nie mogąc mieć udziału 
w sprzedaży Bazeru, przeznaczam dla biednych dzieci 
na gwiazdkę, do rozporządzenia Redakcji: 8 mufek, 
12 szalików, 3 kapturki, 3 krzyżówki, 1 kołnierzyk.

S. Bensef.
— Złożono w Redakcji „Kurjera W arszawskiego", 

od E. W. rs. 1, od St: L. kop: 50 i od W. K. kop: 30, 
dla J. M. B.

Od W. K. datek gwiazdkowy dla najlepszych przy­
jaciół Chrystusowych, a) dla dziatek chorych w szpi­
talu przy ulicy Solnej, kop: 75; b) dla dziatek po ojcu 
sierot ś. p. Popławskim pozostałych, kop: 75 o) dla 
dzieci w domu kary i poprawy zamkniętych, kop: 50, 
razem rs. 2.

— Panu Michałowi Zapora Tak nam zimno, po cóż 
jeszcze wierszowanym obrazem zimy, chłodu dodawać.

— Panu W. P Już było o tem prozą, wiersz nie 
wiele pomoże.

= W przechodzie ulicami Krakowskie-Przodmie- 
ście i Nowy Świat, zgubiony został przez oficjalistę 
Warszawskiego Towarzystwa Dobroczynności, Kwi- 
tarjusz poboru Składek od Członków i Opiekunek, u- 
prasza się zatem Znalazcę o odesłanie takowego do 
Kancellarji tegoż Towarzystwa przy ulicy Krakow- 
skie-Przedmieście Nr 370.

— W cyrkule Nowoświetskim w domu pod Nr 22 przy 
ulicy Tamka Elżbieta Zawadzka, wyrobnica, w kłótni z Fran­
ciszkiem Kazimirowskim, kiełbaśnikiem, skaleczyła mu łopa­
ty górną wargę ust i wybiła dwa zęby. Kazimirowski ode­
słany do szpitala Dzieciątka Jezus, a Zawadzka przy areszto­
wana,

— W dniu zaonegdajszym w cyrkule Zamkowym, szcze­
niak 4-ro-miesięczny, podejrzany o wściekliznę, pokąsał dwóch 
ludzi. Nad ludźmi temi urządzono obserwację lekarką, 
a szczeniaka polecono zrewidować przez weterynarza.

(G. Polic.)
— Wciągu upłynionych 3 ch dni znajdowało się na wido­

wiskach osób: W teatrze wielkim w sobotę 506, w niedzielę 
623, w poniedziałek 400; w teatrze rozmaitości w sobotę 504, 
w niedzielę 783, w poniedziałek 536.

— W ciągu upłynionych 3-ch dni, przyjechało do War­
szawy: osób 738, wyjechało zaś osób 647. (G. P.)

Dyrekcja Towarzystwa Kredytowego miasta 
Warszawy.

Podaje do wiadomości, że na Ogólnem Zebraniu 
Stowarzyszonych, odbytem w dniu 3/15 grudnia r. b.

1) Wychodzący Członkowie Komitetu Nadzorczego 
Leopold Kronenberg i Juljusz Wertheim, napo- 
wrót wybranymi zostali, a w miejsce zeszłego 
z tego świata hr. Michała Stadnickiego, wy­
brany na Członka Komitetu Nadzorczego Mar­
grabia Zygmunt Wielopolski.

2) Wychodzący z pomiędzy Dyrektorów hr. Józef 
Zamoyski, został na nowo wybranym.

3) W miejsce wychodzążego Zastępcy Dyrektora 
Henryka Krajewskiego, który nie życzył sobie 
być pomieszczonym w liczbie kandydatów do 
nowego wyboru, powołany został Kalikst Pot- 
kański.

4) Zatwierdzone Sprawozdanie z działań Dyrekcji 
i rachunki za czas upłyniony do dnia 19 wrześ­
nia (1 października) 1871 r.

5) Zatwierdzonym został etat dochodów i wydat­
ków Towarzystwa na rok finansowy 1871/2 roz­
poczęty z dniem 19 września (1 października) 
1871 r. obliczony; co do dochodównars. 25,975, 
a co do wydatków na rs. 25 220.

6) Przyjętą i zatwierdzoną została zaprojektowana 
w myśl § 79 Ustawy Towarzystwa, forma zbio­
ru objaśnień i warunków do sprzedaży nieru­
chomości przez Towarzystwo prowadzić się mo­

gących.
7) Postanowiono, że Listy Zastawne miasta War­

szawy i kupony, mają być przyjmowane przez 
Dyrekcją do zachowania i odsyłane do depozy­
tu Banku Polskiego, i upoważniono Dyrekcję do 
pobierania od składających, opłat takich, jetkie 
się potrzebne okażą na pokrycie należności Ban­
kowi Polskiemu przypadających.

Na posiedzeniu Dyrekcji tego samego dnia odbytem, 
na Prezesa Dyrekcji wybranym został nowo hr. Józef 
Zamoyski. (1—1)—11196—

Zarząd Gminy Slarozakonnych w Warszawie.
Decyzją J W. Feldmarszałka Hr: Namiestnika Kró­

lestwa z dnia 25 listopada (7 grudnia) r. b,N° 28,228, 
oznajmioną reskryptem JW. Ober-Policmajstra z dnia 
5 (17) b. m., N° 115,840, przepisanem zostało, aby 
Zarząd Policji Wykonawczej, ściągał za pośrednic­
twem Urzędów policyjnych cyrkułowych, składkę 
gminną od kontrybuentów w opłacie zalegających.— 
Zanim więc Zarząd Gminy przesyłać zacznie panom 
Komissarzom Policji wykonawczej, wykazy kontry­
buentów zalegających dotąd w opłacie składki gmin­
nej, za lata zaległe i za r. b.,— wzywa pp. debentów, 
ażeby pośpieszyli z wniesieniem należytości do Kassy 
przy biórze Zarządu Gminy pod Nrem 543 a,b, egzy­
stującej, najdalej do dnia 18 (30) b. m.; po upływie 
bowiem tego terminu, kroki egzekucyjne do zalegają­
cych rozpoczęte zostaną. (1—1) —11,195 —

— „Gołos" podaje, że roboty na linji drogi żelaznej 
Żmieryniecko-wołoczysko-bsłekiej, bardzo czynnie 
są prowadzone. Uszkodzenia przez wylewy i burze 
w nasypach poczynione, poprawiono i pociągi robo­
cze chodzą cd Zmierynki do Wołoczysk. Robotnik 
pieszy pobiera dziennie kop. 75, a konny rs. 1 k. 20. 
Lasy za to znikają widocznie. Obywatele sprzedają 
lasy, za bajecznie nizką cenę, bo to jedyne na te­
raz źródło, di stania pieniędzy. W jednym majątku 
powiatu Mehylewskiego, sprzedano las wraz z ziemią 
po 40 rs. za dziesiałynę.

= Podług „St Peters. Wied." w dniu 3/15 lipca, 
nastąpiło uroczyste otwarcie ostatniej części drogi 
żelaznej Tambowsko-Sąratowskiej. Budujący tę dro­
gę złożyli na ręce Saratowskiego gubernatora rs. 
3000, które umieszczone zostały w miejscowym banku 
na procent do chwili przeznaczenia kapitału tego na 
cele dobroczynne dla miejscowej ludności.

= „Gołos" dowiaduje się, że zgodnie z decyzją ra­
dy państwa od 1 (13) stycznia 1872 r. będą utworzo­
ne dwie posady mierników górniczych (Markscheide- 
rów) dla gubernji Królestwa Polskiego z płacą rsr. 
700 rocznie. Posada codo pensji zalicza się do kl.ssy 
VI, co do urzędu io kkssy VII. Ministerjum finan­
sów wydać ma instrukcję szczegółową dla tych urzę­
dników, i będzie miało prawo, w razie potrzeby, wy­
znaczać większą liczbę tych urzędników, którzy będą 
korzystali z przywilejów służbowych, lecz nie będą 
pobit rali utrzymania od rządu.

= „Gołos" donosi, że zebranie ziemskie powiatu 
Ełabużskiego, Gub. Wiatskiej, przeznaczyło rs. 7500, 
li tylko na podwyższenie płacy nauczycieli wiejskich; 
i 5927 rs. na inne wydatki w roku bieżącym.

-j- Pojutrze w piątek, t. j. 22 b. m. jako w pierwszą 
rocznicę śmierci ś. p. księdza Aleksandra Zięby b. 
Przeora klasztoru na Jasnej Górze, odbędzie się Ża­
łobne Nabożeństwo, za spokój duszy jego w Kościele 
Przemienienia Pańskiego przy ulicy Miodowej o go­
dzinie 10 rano, oczem pragnących uczcić pamięć nie­
boszczyka zawiadamia się. —11164—

-j- W dniu 23 b. m. to jest w sobotę, jako w dniu 
Imienin ukochanej jedynaczki Wiktoryi Słupeckiej b. 
uczennicy Instytutu Aleksandryjsko-Maryjskiego od­
będzie się żałobna Wotywa za spokój Jej duszy w ko­
ściele S-go Antoniego przy ulicy Senatorskiej o godzi­
nie 10 tej z rana, na którą pogrążeni w ciężkiej bole­
ści rodzice, krewnych, koleżanki i życzliwych zaprasza­
ją. W piątek zaś d. 22 b. m. o godzinie 9 zrana odbę­
dzie się na Jej intencję Msza Ś ta w kościele Ś-tej Bar­
bary przy Alei Jerozolimskiej. — 11181—

-j- Ś. p. Hilary Kowalewski Radca Kolegialny, były 
Prezes Rybińskiego Sądu Okręgowego, po długiej 
i ciężkiej chorobie, w dniu 18 grudnia przeniósł się 
do wieczności, przeżywszy lat 41; w głębokim smutku 
pogrążona Żona, zaprasza Krewnych i Przyjaciół na 
Żałobne Nabożeństwo, za duszę zmarłego w dniu 21 
grudnia, o godzinie 10 w Kościele Śtej Anny na Kra- 
kowskiem-Przedmieściu odbyć się mające, a następnie 
na eksportację zwłok jego na Cmentarz Powązkowski. 

—11163—
4- Ś. p. Emilja z Pomianowskich Paklerska, wdowa 

po b. Poborcy kassy obwodu Sandomierskiego, w wie­
ku lat 67, po krótkiej chorobie w dniu 19 grudnia 
r. b. zakończyła życie. Stroskani Synowie i Wnuki, 
zapraszają Krewnych, Przyjaciół i Znajomych na ek­
sportację zwłok w dniu 21 b. m. w czwartek o godzi­
nie 3-ej z południa z Kościoła Przemienienia Pańskie­
go, przy ulicy Miodowej, na Cmentarz Powązkowski 
i na Ż łebne Nabożeństwo wtymże Kościele w dniu 22 
b. m. w piątek o godzinie 10 z rana odbyć się mające.

—11170—
4- W dniu 19 b. m., opatrzony SŚ. Sakramentami, 

przeniósł się do wieczności Aleksander Matuszewski. 
Stroskana żona i dzieci, zapraszają na ex?ortację 
zwłok odbyć się mającą w dniu jutrzejszym, o godzi­
nie 4tej po południu, z kościoła Śgo Ducha, wprost 
ulicy Mostowej, na cmentarz powązkowski.

4- Wyprowadzenie zwłok ś. p. Gustawa Adolfa
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Pahl, o którego śmierci wczoraj ogłoszonem było, 
odbędzie się jutro o godzinie 2| po południu z domu 
własnego przy ulicy Solnej Nr. 816/8, na Cmentarz 
Ewangelicko- Au gsburgski. —11190—

(Art. nad.). W dniu 17-ym b. m. rozstał się z tym 
światem po krótko-trwającej słabości w wieku 1st 78 
ś. p. Antoni Pabudziński, emeryt, b. Sędzia Sądu Kry­
minalnego Płockiego, od kilku miesięcy stale miesz­
kający w Warszawie; zwłoki Jego, rodzina, Krewni, 
Przyjaciele i dawni Koledzy w dniu 19-ym t. w..od­
prowadzili na wieczny spoczynek. S. p. Pabudziński, 
po ukończeniu nauk w b. Jagielońskim Uniwersytecie 
w Krakowie, poświęcił się służbie publicznej, rządo­
wej, którą pełnił lat 43 Na tej wytkniętej sobie dro­
dze, gorliwą pracą zyskał uznanie swej władzy, a o- 
prócz wielu honorowych no gród, otrzymał znak nie­
skazitelnej służby za lat XXXV. Życie Jego prywatne 
było pasmem cnót i prawości. Jako mąż, kochał ro­
dzinne kółko i rtd w niem pędził chwile wolne od 
pracy, jako ojciec był przykładem dla dzieci, które 
wychowywał w bojaźni Bożej i miłości bliźniego, jako 
przyjicicl i kolega, jednał sobie serca wszystkich. 
Zgasł z pobożną pieśrią na ustach, pozostawiwszy 
w nieukojonym żalu żonę, dzieci i wnuków. Cześć Je­
go pamięci! — J. JE — A

= Po odbytych w dniu wczorajszym przygotowaw­
czych czynnościach w Towarzystwie Zachęty Sztuk 
Pięknych, dziś w południe przystąpiono do losowania 
zakupionych przez Towarzystwo obrazów pomiędzy 
członków.

W ciągu roku bieżącego zakupiono mianowicie 28 
obrazów tutejszych artystów, z liczby wystawianych 
na Wystawie Towarzystwa. W roku zeszłym zakupio­
no 27 obrazów. Porównanie zatem roku bieżącego 
z zeszłym, wypada dcść korzystnie.

Z przeznaczonych do losowania obrazów, p. Gerson 
wycofał „Esterkę." Za summę ztąd oszczędzoną, To­
warzystwo dokupiło 5 dzieł z wystawy, tak że wszyst­
kich wygranych było 32.

Wypadek losowania jest następujący:
1. „W wiejskim kościółku,“ Chełmońskiego, Nr 

359, wyg. Zawidzki Gustaw.
2. „Dolabella," Lasockiego, Nr 21, wyg. Kolczycki 

Tytus.
3. „Chichotka" rzeźba, Rygiera, Nr 713, wyg. 

Jaksie wicz Antoni.
4. „Wnętrze Kościółka w Wiedniu/ Gryglew- 

skiego, Nr 1,076, wyg. Karpiński Kazimierz.
5 „Konnica furażująca," Brodowskiego, Nr 804, 

wyg. Schrejer Wiktor.
6. „Widok leśny," Brzozowskiego, Nr 319, wyg. 

Lande Michał.
7. „Jan Kochanowski," Schindlera, Nr 867, wyg. 

Kucz Karol.
8. „Będzin," Gościmskiego, Nr 286, wyg. Gebeth­

ner Gustaw.
9. „Janowice," Gościmskiego, Nr 374, wyg. Cie­

cierski Stefan.
10. „Nowy targ," Schouppego, Nr 1133, wyg. Su­

chodolski Kornel.
U. „Popas," Henryka Pillatego, Nr 429, wyg. hr. 

Plater—Zyberg Kaźmierz.
12. „Parobek idący po wodę," Ksawerego Pillate- 

go, Nr 753, wyg- Skrzyński Jan.
13. „Ostrowąs“ Malinowskiego, Nr. 76 wyg. Ja­

kubowski Jozef.
14. „Krajobraz Karpacki," Szermentowskiego, Nr 

121, wyg. Kozarzewski Seweryn.
15. „Alea wiejska," Szermentowskiego, Nr 1060, 

wyg. Patlewicz Ignacy.
16. „Madonna płaskorzeźba," Gundelacha, Nr 

856, wyg. Zaborowski Dominik.
17. „Młyn" spalony, Ruśkiewicza, Nr 463, wyg.

Buchbinder Józef. ,. „
18. „Gniazdko zrzucone," Szermentowskiego, Nr 

1145 wyg. Chorcmański Karol.
19. ’ „Włoszka przy studni," Biedrcńskiego, Nr 206, 

wyg. hr. Michał Tyszkiewicz.
20. „Ruiny starego zamku," Gedeckiego, Nr 43, 

wyg. Sawicki Adolf.
21. „Kwiaty," Kolasińskiego, Nr 197, wyg. Szyma­

nowski Teodor.
22. „Słowacki w Egipcie/ Dylczyńskiego, Nr 91, 

wyg. Czarnowski Jan.
23. „Madonna," Buchbindera, Nr 523, wyg. Ko- 

rzycki Jan.
24. „Głowa księdza," Scholtze, Nr 1088, wyg. 

Piądzyński Władysław.
25. „Kościół w Chlewiskach," Małeckie go, Nr 408, 

wyg. Wołowski Stanisław.
26. „Sztuki piękne," Jana Strzałeckiego, Nr 55, 

wyg. Schief Adolf.
27. „Wieczór zimowy," Władysława Gumińskiego, 

Nr 760, wyg. Birger Edmund.
28. „Popiersie Mickiewicza/ Zbąskicgo, Nr 79, 

W Bardzki Artur.

29. „Sanki," Dmochowskiego, Nr 241, wyg. hr. 
Ostrowski Jan.

30. „Dziewczyna z kotkiem/ Dukszyńskiej, Nr 
195, wyg. Płaszcz Ludwik.

31. „Rozłączeni," Dylczyńskiego, Nr 1219, wyg. 
Jaszowski Henryk.

32. „Rozbrojony" Rurawskiego, Nr 206 wyg. hr.
Michał Tyszkiewicz.____________________________

Przegląd Polityczny.
Książęta Orleańscy dali nowy dowód, że ich prze­

szłość niczego nie nauczyła. Jak dzieci tłómaczą się, 
iż nieWiedzieli o tem że wszelkie zobowiązanie wkładu 
rzeczywisty obowiązek dotrzymania danego słowa. 
W odezwach do wyborców swoich w Gigę i Manche, 
oświadczają, że przyrzeczenie złożone Thiersowi było 
tylko czasowem, odwołalnem, niby praecąrium, rzecz 
którą w każdej chwili dać i odebrać można, coś w ro­
dzaju zabawki. P. Thiers tymczasem nie chce się ba­
wić. P. Thiers piszą książęta, w innym zupełnie du­
chu wykłada zobowiązanie przyjęte przez nich w czer­
wcu, obu przeto wybranym a do korzystania z wybo­
rów niedopuszczanym, nie pozostawałoby nic innego, 
jak tylko poddać spór pod rozstrzyguienie wyższego 
trybunału, (tribunal superieur) albo też czekać nadej­
ścia takich okoliczności, któreby dozwoliły książętom 
połączyć usiłowania swoje z usiłowaniami kolegów dla 
wyniesienia wysoko sztandaru Francji i zapewnienia 
triumfu najwyższemu prawu większości.

Nie trudno się domyśleć, jakie tu ciało polityczne 
nazwane jest najwyższym trybunałem. Zgromadzenie 
Narodowe, a raczej jej większość, która jako najwyż­
szy władzca dyktować będzie prawa narodowi fran- 
cuzkiemu. „Okoliczności" znaczą tu tyle, co postęp 
intrygi orleanistowskiej doprowadzony już do t’go 
punktu, że będzie można na nim pomyśleć o uwień­
czającym wszystko zamachu.

Książęta chcą pomagać Francji, ale gdyby się do­
brze nad istotą tej pomocy zastanowić chcieli, przy- 
szliby do przekonania, że najlepszą z ich strony po­
mocą będzie pozostawienie Francji samej sobie. Może 
ta Francja przywoła ich kiedyś już nie jako deputo­
wanych, którzyby hypokryzją tylko dni jej zatruć 
musieli, ale jako pretendentów do tronu, którzy jawnie 
i otwarcie powiedzą: „chcemy panować** i rzeczywiś­
cie na tronie zasiędą

Do dziwnego wybiegu uciec się musiała lewica, chcąc 
zażegnać gniew przyjaciół książęcych. Na jej to bo­
wiem wniosek niewątpliwie Zgr. Naród, d. 18 b. m. 
przyjęło jednomyślnie (640 głosami przeciwko 2) po­
rządek dzienny, w którym reprezentacja biorąc na 
siebie rolę Piłata, a dając kaifaszową p. Thiersowi, 
oznajmia świttu, że jak do umowy z książętami orle­
ańskimi nie wpływała, tak i obecnie do skutków jej 
i prawnej jej mocy wtrącać się nie będzie.

Francja będzie trzymać i opłacać 450,000 stałej ar- 
mji na stopie zbrojnego pokoju. Niemcy, które w la­
tach 1870 i 1871 dały dowód niesłychanej nad nią 
militarnej swej wyższości, poprzestają tylko na 400000. 
„Staatsanzeiger“ państwa niemieckiego donosi, że etat 
pokojowy armji ustanowiony został na 401,659 ludzi, 
zatem o pięćdziesiąt tysięcy mniej niż we Francji. 
Dla tego etatu zapewniono na trzy lata utrzymanie 
budżetowe rocznie po 90,373,275 talarów, co daje 225 
talar, na głowę, stosownie do oznaczenia przyjętego 
zaraz po wojnie z Austrją w r. 1866. Francja mając 
50,000 więcej wojska stałego, płacić będzie o trzydzie­
ści miljonów talarów więcej (na jednego żołnierza 
1000 fr.) a do boju w pierwszej chwili według wła­
snych swoich najpomyślniejszych obliczeń, wyprowa­
dzić będzie mogła tylko 800,0001 j. o 300,000 mniej 
niż Niemcy.

Gazeta „Vossa“ zestawia cyfiy wojsk w obu kraje ch 
i biorąc za ostateczną normę doskonałego już rozwoju 
militarnego w Niemczech i Francji r. 1884 przycho­
dzi do wniosku, że w tym roku Niemcy będą mogły 
wyprowadzić w pole z sił już gotowych zarówno w li- 
nji jak w rezerwach 1,600,000, gdy tym czasem Fran­
cja mimo swojej przewyżki w stałym stanie armji, 
mimo ogromnej nadpłaty na budżet wojenny, wysta­
wić będzie mogła zaledwie 1,100,000. Czytelnicy 
przypominają sobie, że jestto cyfra podana na t m 
miejscu, po jaknajkorzystniejszem obliczeniu, można 
ją więc przyjąć bez obawy, żeby nie była za nizką 
w summie rzeczy. Francja zapłaci przęz lat 12, prze­
szło 1,300 miljonów franków, aby mieć za te pienią­
dze o pół miljona mniej wojska niż Niemcy.

Możnaby powiedzieć, że mniejsza ilość pokryje się 
lepszą jakością; lecz jest to tylko marzenie, które do­
piero urzeczywistniać potrzeba, a warunki do tego 
będą tem cięższe im bardziej kraj przyzwyczai się do 
ponoszenia jak najmniejszych ofiar osobistych na służ­
bę wojskową. Armja francuska potrzebuje odzyskać 
energję zatraconą w długim kwietyzmie i łatwych 
zwyc ęztwach. Ecergji więcej jej jeszcze niż wykształ­
cenia potrzeba. Waleczność jej oficerów i żołnierzy 
w wielkiej kampanji z Niemcami nie był i tem męs­

twem, dla którego Rzymianie słusznie zachowywali 
miano cnoty. Spółeczeństwo francuzkie upadłe przez 
użycie i fałsz zyskałoby wielką dla siebie dźwignię 
przez przyjęcie służby powszechnej. To czego pań­
stwu potrzeba dla obrony, jednocześnie potrzebne jest 
krajowi do „odrodzenia sis“.

Powodowany temi względami jeden z lepszych umy­
słów we Francji wygłosił w „ Journal des debats" bar­
dzo uzasadnione, bystre i rozumne uwagi nad stmem 
sił obronnych Francji i ich przyszłością. Autor żąda 
bezwarunkowego zaprowadzenia służby powszechnej, 
zniesienia zastępstwa, jednorocznej służby ochotniczej 
i ustanowienia landwery— czyli chce dla Francji sy- 
stematu pruskiego przy odmiennej tylko liczbie lat 
służby. Według obliczenia autora z kontyngensów 
jakie kraj państwu corocznie (130,000) dostarczać 
może, Francja bez trudu przyjdzie do armji czynnej 
710,000 i 220,000 rezerwy. Wysoka cyfra armji sta­
łej przy zasadzie służby powszechnej dozwoli pomy­
śleć o polityce odwetu i prędko ją przeprowadzić. Ta­
ki też cel ma autor żądając, aby państwo „na próbę" 
uruchomiało swą siedmkroćstotysięczną. Tego ro­
dzaju próby, nie dające się odróżnić od istotnego 
uruchomienia z celem zaczepnym, trzymałyby Niem­
ców a za nimi i całą Europę w gorączkowem napręże­
niu. Sprawiedliwe są w tym przedmiocie uwagi „N. 
fr. Presse**.

Rada państwa tustrjacka zwołana jest stanowczo 
na 27 b. m., jak o tem zresztą dawniej już korres- 
pondent wiedeński do „Nord. Allg. Ztng“ donosił 
Zgromadzenie , musi dlatego przed keńcem roku na­
stąpić, ażeby w braku ostatecznie zatwierdzonego bu­
dżetu, dać miaisterjum choć tymczasowe upoważnienie 
do dalszego zarządzenia fiiausami. Do „Nord. Allg. 
Ztng“ piszą z Wiednia pod datą 16-go grudnia: „Wy­
bory są prawie na ukończeniu. W Krainie, Wyższej 
Austrji, Morawii i Bukowinie, przeprowadzono je już 
na wszystkich grupach korporacji wyborczych, w Vor- 
arlbergu odbywają się dziś wybory Izb handlowych, 
w Czechach — okręgów miejskich, poczem 18 go na­
stąpią wybory posiadłości ziemskiej. O ile dotych­
czasowe rezultaty pozwalają wnosić, partja konsty­
tucyjna polepszyła znacznie swoją pozycję. W sej­
mach Morawji, Wyższej Austrji i Bukowiny odzys­
kała większość a w Verarlburgu i Krainie przepro­
wadziła przynajmniej tylu kandydatów, że żaden 
z krajów koronnych nie pozostanie na Radzie Pań­
stwa bez reprezentacji. W Krainie wielka posiadłość 
ziemska wybrała tylko konstytucyjnych. Niemniej 
ważne są ujemne rezultaty wyborów, streszczające się 
w tym fakcie, że prawie we wszystkich okręgach wy­
borczych gdzie zwyciężyła opozycja i w mieszanych c- 
kręgach Czech znaczne mniejszości konstytucyjne 
znajdowały się przy urnach i w ten sposób wszędzie 
dowodziły żywotności stronnictwa. Obojętność z jaką 
mniejszości niemieckie w Czechach, Morawji i Krai­
nie pozwoliły wziąść przewagę żywiołowi słowiańskie­
mu, ustąpiła miejsca bojowniczej cnergji, która przy 
dłuższem wytrwaniu może miećwielką doniosłość. Dla 
tego też wystąpienie tak licznych mniejszości w okrę­
gach wyborczych, kierowanych przez przywódców 
czeskich, wydało się tym ostatnim nader nieprzyjem- 
nem, a sympton ten w organach czeskich z goryczą 
jest zaznaczony.

Ostatnie Wiadomości Polityczna
Paryż 18-go.—Książęta Orleańscy wydali list do 

wyborców, w którym oświadczają, że nie przyjmowali 
żadnego trwałego zobowiązania, co do swych manda­
tów poselskich i mogliby wejść do izby, glyby tylko 
„wyższy trybunał*1 nie podzielał zapatrywania się 
Thiersa, lub też gdyby nadeszły sprzyjające okolicz­
ności.

Bruksella 17-go. — „Etoile Belge“. Wielkie ma 
prawdopodobieństwo utrzymania się projekt, we­
dług którego Zgr. Naród, pozostałoby w Wersalu, 
a rząd przeniósłby się do Paryża.

Paryż 17-go.—Radykalai stawiają w Rouen kan­
dydaturę Wiktora Hugo. Przeciwko niemu występuje 
kandydat umiarkowany Vautrain. Hugo ma więcej 
widoków przejścia.

Sandringham 17 go god. 5 wieczorem. — Następca 
tronu miał dzień spokojny. OJ rana żadnej zmiany. 
Następny buletyn jutro o 9-ej rano.

Dublin 17 go.—Na murach miasta rozlepiono ode­
zwę urzędową wzbraniającą manifestacji oranżystow- 
skich zapowiedzianych na poniedziałek (onegdaj) — 
z obawy, aby manifestacje nie doprowadziły do starcia 
z katolikami.

Londyn 18-go z rana.—Książe przepędził noc spo­
kojnie. Polepszenie się zdrowia nieustanne i zupełnie 
zadawalniające.

Lwów 17-go.—,.Dziennik“ nazywa wiadomości po­
dane przez organ Grocholskiego (przytoczone wczoraj 
z „N. fr. Presse**) zmyślonemi i dopomina się, aby dzi­
siejsi delegaci ustąpili ze sees y działania. Inaczej po­
jednanie z Wiedniem nie nastąpi.
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ZAKŁAD LECZNICZY DLA KOBIET 
D-rów Rogowicza i Bernharda, 

w Warszawie,
Alea Ujazdowska, Nr 14 nowy,

Przyjmuje osoby ciężarne, rodzące i położnice, oraz dotknięte 
wszelkiemi chorobami kobiecemi, oprócz zaraźliwych wysypek 
i raków nieuleczalnych. Opłata za pomieszczenie, utrzyma­
nie, leczenie i lekarstwa, wynosi: w pokojach oddzielnych 
rs. 3, w pokojach wspólnych dla dwóch osób rs. 2 dziennie 
od osoby.

W razie potrzeby, zachowanie zupełnej tajemnicy, ustawa 
Zakładu zapewnia. (1—6)  —11174—

KURS GIEŁDY WARSZAWSKI*!.
Dnia 20 Grudnia 1871 roku.

1 NOWEGO MUZYKALNEGO SŁOWNIKA.
(wydanie lipskie.)

Zuklad. czyszczenia Pierza i Puchu 
przy ulicy Długiej, Nr. 32 nowy na Potkańskiem, odbywa 
czyszczenie na poczekaniu, pobierając po kop. 5 od funta 
pierza, kop. 7% pierza pomięszanego z puchem i kop. 10 
od samego puchu. Przy pomienionym zakładzie odbywa się 
sprzedaż świeżo otrzymanego

Puchu Erdredowego,
niemniej Pierza i Puchu w różnych gatunkach i na różne 
ceny-(1-4) -11159-

wm mita 
najcelniejszych fabryk z Kolonji n. Renem, tik 
w zwyczajnych (liszkach, jakoteż w gustownych 
flakonach oplatanych, od najmniejszych do ca­
łych s^ampanek, w wielkim transporcie nade­
szła do Perfumeiji przy Zakładzie Fryzjerskim 
Sniechowakiego, ulica Nowo Senatorska, Nr 8. 

(3-3) — 10,307 —

Żądano | Płaco* •

Lwów 17-go. Organ byłego ministra Grocholskie­
go żąda, aby deputowani Galicyjscy uznali obecne 
sejmy i dokonane w ich łonie wybory za nielegalne i 
odmówili wejścia do rady państwa.

Rzym 17go— Izba druga ukończyła naradę nad 
pr jelitem wychowania. Zapewniają, że w styczniu 
nastąpi zebranie tajnego konsystorza na którym mia­
nowanych będde 7-miu kardynałów, z tych 2-ch na 
Włochy.

Rzym 17-go— Na obecnej sessji prawodawczej nie 
będą już rozpoznawane projekta zniesienia stowarzy­
szeń i konfiskaty majątków kościelnych. Spodzie­
wany tu jest z Londynu p. Beust.

Wenecja 17go— Minister wojny zarządził surowe 
śledztwo w przedmiocie pożaru (przed tygodniem) 
w arsenale morskim. Według wszelkich poszlak, 
ogień był podłożony. Zwierzchność wojskowa odda- 
wna otrzymywała już ostrzeżenia, że jacyś nędznicy 
chcą arsenał podpalić.

Konstantynopol 18 go z rana.— Według urzędowej 
,Communiquó“ deficyt wynosi tylko pól miijona fun­
tów. Budżet ogłoszony będzie w Marcu.

Depesze Telegraficzne,
Warszawa 20-go Grudnia godz. 11 m. 30 rano.

Wersal 19-go. — Zgromadzenie Narodowe. 
Na interpelację co do obecności książąt orleań­
skich, odpowiedział minister spraw wewnętrz­
nych: Thiers sądził, że nie miał prawa uwal­
niać książąt od zaciągniętych zobowiązań. Dłu­
gie z tego powodu rozprawy zakończyły się 
porządkiem dziennym przyjętym 646 głosami 
przeciwko 2 i sformułowanym jak następuje: 
„Zgromadzenie narodowe, które nie miało ża­
dnego udziału w tej sprawie (umowa czerwco­
wa) niema z tego powodu żadnego obowiązku 
ani przyjmować na siebie odpowiedzialności, 
ani też wypowiadać jakiejkolwiek opinji.”

Choroby diieoi
leczy specjalnie Dr M. Perlmutter 

Zielony plac, Nr 7.
(50-01 —5071—

— Koussina— Środek w formie proszku, doświad­
czonej skuteczności orzeciw soliterowi, wyrabia apte­
ka pod firmą D T. Heinrich w Warszawie. —Cena dozy 
dla dorosłych osób rsr. 2, dla dzieci rsr. 1. Używa 
sie jedno razowo w opłatku naczczo.

(1-3) —11128—
— Adwokat F. Flamm obtenie mieszka przy ulicy 

Miodowej pod Nr. 10 i przyjmuje strony interessowa- 
ne z rana do godziny lOtej, po południu od 4ej do 7. 

(1-3) -11172-
— Pieniądz nie każdą usługę dostatecznie nagra­

dza; do tej kategorji zaliczyć należy w dzięczność, za 
trafnie zrobiony portret, ukochanej a nieżyjącej już 
osoby. Czuję się w obowiązku złożyć podziękowanie 
p. Aleksandrowi Stolzmann, który z fotografji zrobił 
bardzo trafnie portret osoby, oddawna już zmarłej. 
Może to moje gł śne wypowiedzenie wdzięczności dla 
p. Stolzmanna będzie dli kogo pożądaną skazówką, 
mimo bowiem rozpowszechnionej fotografii nigdy ona 
portretu zastąpić nie zdoła, taniość jest powodem jej 
rozpowszechnienia, lecz i cena portretów p. Stflz- 
manna bardzo nie wysoka, przystępną dla wielu być 
może. P- Stolzmann mieszka na rogu Sosnowej i Zło­
tej w domu Jelskiej Nr 1487. Z K. —11160—

Akompanjator. — Dorożkarz śpiewaków.
Amator. — Artysta platerowany.
Apollo — Bożek handlarzy kosztownych hałasów.

Balet.—Symfonja nadobnych ciał.
Baryton. — Śpiewak który zawsze twierdzi, że mógł­

by być tenorem, ale niechce....
Bass. — Jestto głęboka piwnica w świątyni śpiewu, 

w której rzadko znaleźć można stare wytrawne 
wino, a często ocet lub piołunówkę.

Buffa. — Nieprawe lub zepsuta dziecko opery tragicznej.
Concert. — Bank, którego bilety rzadko kiedy płaco­

ne są al pari. Alb;: Grzeczny sposób żebrania 
jękami własnego głosu, fortepianu, skrzypców, 
wiolonczeli! etc. etc.

Flet.—Kij śpiewający.

OBUWIA MASZYNOWEGO
Plac Teatralny, dom Petyskusa, Ar 493R8.

Zaopatrzony został w znaczny wybór obuwia, które Szanow­
nej Publiczności uprzejmie poleca,

WŁAŚCICIEL FABRYKI

__ »
Pomiędzy widokami odznacza się bombardowanie Paryża 

i walka barykadowa na Placu la Planche, dziś i codzienni- 
do widzenia od godziny 10-ej z rana do 10-ej wieczorem

Cena wejścia Kop. 20* Dzieci plącą połową.
Z szacunkiem, J. EPPMANN. 

_____________(17-0) -10384- 
uHBBEBSBBHRHBSHBaBnosBramuasfiiasasBaaEiaKanaBSHnBaBEiB 

■r Ki 3K 'JL' W * Ifei 84 B.
Dziś: II. Trovatore (Abonament A. Nr 2.) 
Jutro: Adryjanna Lecouvreur.

TKt<TS4 NIMMAITMOI'
Dziś: Dzień zżycia Diderota—Takie wszystkie.— 

Miłość niewiniątka.

KRAWAT!
męzkie i damskie, najnowszych fasonów, świeżo otrzymana

ZPARYŻA
Perfumy, BLdła, Vinaigre de toilette, Pudry, Sichetki, 
oraz Rękawiczki Petersburskie znanej fibry ki SZOLCA 
są do nabycia w Magazynie M. Wierzbowskiej, przy 
ulicy W.erzbowej, Nr 638a. (4—7) — 11,065—

1’ółimperiały Bob. rs. 6 kop. — 
Dukaty Hol. T8. 3 kop. 57% 
Pruskie talary w biletach rs. 1 k.10 
Austryjackie floreny w biletach k. 62 
Obligi skarbowe 100rs., (odkup.) . 
Listy Zast. 3 okresu, I. s. za rs. 100 . 
Listy Zast 3 okresu, II s. za rs. 100 . 
Listy Zast. nowe 5 pr z r. 1869 . . . 
Listy Zastawne miasta Warszawy . 
Listy Likwidacyjne rs. 100 .... 
Obligi Tow. Kredyt. Ziemskiego . 
Obligacje kolei żel. Terespolslriej . 
Bilety Banku Cesars. ar. 1860 . . . 
Nowa Bos. poi. prem. z r. 1864 . .

„ „ n .. ostempl. . .
n n u m « r- 1866 • •
,, „ „ ,, ostempl. • .

Akqe Drogi i. War.-W. za sztukę . 
Akcje Dr. żel. Wars.-Bydgoskiej . . 
Akcje GL Tow. Bos. Dróg żel. . . 
Akcje Drogi żel. War.-Terespol. . . 
Akcje Banku Handlowego Wara®. 
Akcje Banku Dyskontowego Warsz. 
Akcje W. T. ubezpieczeń od ognia. 
Akcje kolei Żel. Fabry.-Łódzki ej . 
5% Listy aastawne roasyjskie ....

Wartość kuponu bież, od List Zast. kop. 197’/i
Od Likwidacyjnych kop. 21%
Od Listów Zastawnych nowych kop. 247%
Od Listów Zastawnych miasta Warszawy kop. 109'%. 
Berlin; Weksel 100 tal. 8 d. rs. 109 k. 12'/, »«. 108 a. 90 
Londyn: 3 m. 1 funt st rs. 7 k. 29% rs. 7 k. 27'/, 
Paryi: Weksel 2 m. za 300 fr rs. — k. — rs. — a. — 
TPiedań Wek. 2 m. za 150 w rs 92 k. 25 r*. —k —
— Ceny Targowe Warszawskie — Dnia 19grudnia 

płacono za korzee pszenicy wagi 242 do 270 funtów rs. 6 
kop. 65 do rs. 8 kop. 25 żyta wagi 232 do 240 od 
rs. 5 kop. 17% do rs. 5 kop. 40. - jęczmienia 2 i 4-ro rzę­
dowego rs. 4 kop. 30 do rs. 4 kop. 65— owsa rs, 2 kop. 
55 do rs. 2 kop. 70— Groch polny rs. — kop. — do rs.— 
kop. — kartofle rs. 2 kop. 70 do rs. 2 kop. 77 V, siano 
pud kop. 27% do kop. 33%—słoma kop._ 17% d0 kop. - .

— Okowitę płacono—dnia 19 grudnia hurtową składni- 
czą za garniec od kop. — do kop. 195. — Pojedynczą 
szynkarską za garniec od kop. — do kop. —.
Wysokość wody na rzece Wiśle pod Warszawą stóp 3 c.
a s z y n o w e.  JJ^

,-gi transport Pasztetów Strasburgskich, oraz Ryby w pu- 
Iszkach, Tourbot, Saumon, Rouget, Thon, Masqueraux 
Honiara a 1‘huile i au nature), Huitres au nature!, Jabł­
ka tyrolskie rozmarynowe i wszelkie Bakalje, otrzymał 
'Skład Win

F. SPRINGERA
przy zbiegu ulic S-go Krzyzkiej i Szkolnej.

(1-3)_________________________-11157-

Ostrygi Ostendzkie
nadchodzą codziennie do Handlu Win

Stanisława Riedel,
przy ulicy Mazowieckiej i Śto-Krzyzkiej. 

[(6-10) —10745—
W dniu wczorajszym około godziny 1-ej zpo- 

łudnia z domu Nr. 5 nowy Dawidsohna przy 
ulicy Senatorskiej, wybiegła suczka z gatun­
ku charcików angielskich, maści jasno kafowej 

bez żadnej odmiany z obrożką mosiężną na szyi. Ktoby od- 
prowadz ł zaginioną suczkę do wspomnionego domu na dru­
gie piętro od frontu lub dał znać gdzie się znajduje, otrzy­
ma sowitą nagrodę od podpisanego. A. Naimski.

(1-1) 11200 —
| g Obuwie JM

Pozostawiono do sprzedania

Fortepjan 
(Sztucflugel), mahoniowy, o 7‘U oktawach, 

z całym Blatem metalowym, 4-ma Szprejcami, najnowszej 
konstrukcji, z śpiewnym i mocnym tonem, za nader przy- 
Łtępną cenę, i PIANI MO palisandrowe, nowe, o 7 u okta­
wach, jest do sprzedania lub do wynajęcia, oraz zamian się 
przyjmuje. Ulica Zielna, Nr 22, na rogu Śto-Krzyzkiej, 1-sze 
piętro._______________________(2-3)___________ -10997-

Mąka Świąteczna
nadeszła do Składu Win Prószyńskiego;

Drożdże Wiedeńskie, świeże Bakalje, Wina stoło­
we, Węgierskie wytrawne, Francuzkie i wszelkie inne. 

Z ustępstwem 4% Elektoralna, obok Solnej, Nr 20.
 (2-3) -11134-

L. LUBLINSKI
— 11,210 -

„______________________BBKnaBHaaObuwie Maszynowe,

(1-2)

BUBLE I KOP. SB.
_ _ _
89 19 88 69
88 2 87 52
88 40 88 10
84 33 84 —
74 10 73 75

100 33 — —
— — —

— — 90 83
152 75 — ■ —

— — — —
— — —
— — — —
94 92 75
68 — — —
— — 134 50
— — — —
— — — —— . — .—

138 — 136
103 — _ ■ __
108 50 108 —



NA NADCHODZĄCĄ

WHOM
Nowy nakład Maurycego Orgelbranda przy ulicy Krakowskie-Przed­

mieście, naprzeciw posągu Kopernika

WIELBŁI DUSZO MOJA PANA

DODATK 2« <. OUU WARSZAWSKIEGO I 282.
T)nia 20 Grudnia 1871 -oho. środa. 8 20 Grudnia >7'rłt*

dojrzalej mlo-

przez 
, bez

■ą Książkę ula 
jlskiego przez 
,Na spodzie

wie w ang. płótno rs. 3, bez oprawy rs. 2.
1 ' ...................................... ...........

bożeństwą, począwszy

(6-6)

Antoninę J.... w 
oprawy kop. 25.

Poezje ostatniej godziny, Włady­
sława Syrokomli. (Ludwika Kondratowi­
cza (z portretem autora) w oprawie kop. 60, 
bez oprawy kop. 30.

Powieści dla młodzieży, Angelo, czyli 
las jodłowy w Alpach i Przybrane dziecko, 
naśladowane z angielskiego przez Sewe­
rynę z Zochowskich Pruszakową, 
ozdobione drzeworytami w tekście, w pięknej 
kolorowej okładce, oprawne rs. 1 kop. 20.

Rozmowy Matki z Dziećmi, przez 
autorkę Pamiętników młodej sieroty. 
W oprawie kop. 75, bez oprawy k. 60.

Wesołe powiastki dla dzieci zawie­
rające: Karolinka z masłem, Stary Marcin 
guwernerem, Figle taty, Stosowany kapelusz 
Ptaszki w gniazdku, Strachy w Lamusie i 
wiele innych, ozdobione 6-ma kolorowanemi 
rycinami, oryginalnie po polsku napisane przez 
A. S..Ą w pięknej kolorowej okładce opra­
wne rs- 1

Zabawa historyczna z dziejów poi 
skich w sposobie loterji ułożonb w futera- 
liku kop 45-

Zabawy umysłowe dla młodego 
wieku, dzieło zbioro«e z drzeworytami w tek­
ście przez Jótefę Szmigielską zawierają­
ce: Ignacy Krasicki (życiorys) Cenzurowane, 
obrazek powieściowy przez J. Janiszew­
ska, Wycieczka z Krakowa do Karpat, Bratki 
wiersz Wl. Chomento wskiego, Spotwa­
rzany i przechwalany z rodzaju kota, przez 
St. Chomentowskiego, Wiadomości z na­
uk przyrodniczych przez Zygm. Dobie- 
szewskiego, Jadwiga Królowa Polska, Pio 
seuka z Karpat przez Deotymę, Jan Paweł 
Woronicz, Kilka słów o Serbji, Bitwa z Ta­
tarami na polach Kałuszy przez Wł. Cho­
mentowskiego i wiele innych, w opra­
wie w ang. płótno rs. 3, bez oprawy rs. 2.

Posiada znaczny wybór Książek do Na­
bożeństwa, począwszy od kop. 50 do 
rsr. 27 i drożej.

(6 - 6) -10,311-

KSIĘGARNIA

GUSTAWA SENNEVALDA 
przy ulicy Miodowej Nr 481 (4 nowy).

w tekście przez Sewerynę z łochow­
skich Prnszakową oprawne w pięknej 
kolorowej okładce rs. 1.

Odwiedziny Babuni, czyli Powieści dla za­
bawy grzecznych dzieci, przez Annę Nakwa- 
ską'2 tomiki w oprawie rs. 1, bez oprawy 
kop. 75.

Wydała swym nakładem nową Książkę dla 
młodzieży, tłómac.----- - nraez
Jana Chęciński 
okrętu”, czyli „icuru. —r,_ —i? 
rynarza wśród ciemności”, przez ka­
pitana Mayna Reida, ozdobiona 12-ma 
drzeworytami w tekście, z piękną chromoh- 
tografowaną okładką rs. 1 kop. U).

Przygotowała również wielki wybór 
książek w różnych językach od kop. 
30 do kilkunastu rnbli, na podarki dla 
młodzieży jako też dorosłych osób; między 
innemi poleca swym nakładem wydane:

Ciekawe Powieści dla dzieci, przez 
autorkę Wesołych Powiastek, ozdobio­
ne 4-ma kolor, obrazkami, zawierające Bie­
dna Zo,ia, Władzio niepoznany, Lutek w kło­
pocie, Mały fanfaron, Powódź, Zachcenia Ja­
dzi, Podróż do Szczawn;cy, Wiązanie ieo- 
si. Oprawne w pięknej okolorowej okładce 
r*Głoś miłosierdzia do dziatek, czyli 
nauki Kapłana, prowadzące dzieci do wyko­
nania dobrych uczynków przez Ks. Mullois 
(z drzeworytami w tekście) w oprawie k. 60.

Kolęda dla Jnleczka, Leopolda i 
Ludki. Powiastki, Opowiadania i Rozmowy, 
ułożone z natury lub naśladowane pnez Ja­
dwigę S... zawierające: Kolęda, Rozmowa ma­
my z Juleczkiem, Przejażdżka na wieś, Ma­
rynia i Józio, Papierowa latarka, Rozpustna 
Frania, Brzytwa, Wojsko, Anegdotki prawdzi­
we, Śpiew dzieci w Ciechocinku przy wień­
czeniu Stanisława Jachowicza, Litościwy pie­
karz, oraz wiele innych, ozdobione kolorowane- 
mi rycinami, w pięknej kolorowanej okłaice 
oprawne rs. 1,

Krzyżyk dla dobrych dzieci przez 
Teofila Nowosielskiego, w oprawie k. 
80, bez oprawy kop. 60.

Nauka czytania polskiego, przez Ks. 
Jana Bogdana zawierająca oprócz krótkie­
go Elementarzyka, Powiastki, Wierszyki, Po­
winszowania, Niektóre miary i monety, Po­
czątki grammatyki, Początki Arytmetyki, Kształ­
cenie serca i rozwijanie umysłu, Wydanie 
II-gie przejrzane i pomnożone kilkoma. Po­
wiastkami, ozdobione 6 ma kolorowanemi ry­
cinami, w pięknej kolorowej okładce rs. 1.

Niezapominajki, Powieści moralne dla 
dzieci, przez M. K. Monikowską (z dwie 
ma rycinami) bez oprawy kop. 30.

Nowe pwieści dla dojrzalej mło­
dzieży zawierające: Wieczór wielkanocny i 
Ognisko domowe, ozdobione drzeworytami

KAMAWMOm
Jana Jaworskiego

na rok przestępny ISIS wyszedł z druku
Cena egzemplarza Rub. sr. 1.

Sfrzfdaie się we wszystkich Księgarniach i Składach nr ter jałów piśmien 
nych- Skład Główny w kantorze drukarni Jana Jaworskiego, przy uli­
cy Krakowskie-Przedmieście w pałacu Stanisława Hr. Potockiego Nr. 415, wprost 
kościoła S-go Józt f Oblubień a N. M. P. (3—6) —11041 —

fi* G WIA ZDKI
NAKŁADEM KSIĘGARNI

E. W E N D E i Spółki,
wyszły w tych dniach

Książka do Kabożeńsuwa
i pobożnego rozmyślania,

ułożona przez

Księdza PROKOPA Kapucyna.
Mieści w sobie: Modlitwy poranne, wieczorne, Antyfo y, Nabożeństwo Mszalne po­

przedzone wykładem obrzędów i modlitw Mszy świętej, Ofiarowanie Mszy świętej na różne 
intencje, Przygotowanie do spowiedzi, Modlitwy po spowiedzi pokutne, Przygotowanie d> 
Kommunji, Modlitwa po Kommunji, Nabożeństwo na każdy dzień tyg >dnia, Rozmyślania na 
każdy dzień miesiąca, Magnificat „Wielbij duszo moja Pana.“ Moilitwy:na wszystkie uroczystości 
i niektóre święta odpustowe, w różnych potrzebach i okolicznościach, przy konających, Na­
bożeństwo za duszę zmarłych. Męka Pańska według czterech Ewzngflistów świętych razem 
zebrana, Droga krzyżowa, Różaniec, Litanie, Godzinki, Koronki, Hymny, Pieśni kościelne. 
Każdy z pomienionych działów, poprzedzony odpowiednią nauką, obej­
muje mnóstwo pojedynczych części i modlitw.

Objętość książki 736 stronnic piękn gł druku, form it kieszonkowy. Wydanie 
na welinowym papierze z tytułem chromo itogr fowanym, bez oprawy rs 1 kop. 20 
w oprawie na rs. 2, rs 2 kop. 40, rs. 2 kop. 70, rs. 3 i wyżej, stosownie do ozdób.

TZotki książek do nabożeństwa u nas jest wielka, lecz jakość? Odpowiedź 
łatwa dla tych, co sobie zadali trud przeglądać i porównywać podobne 
książki. Otóż ,, Wielbij duszo moja Pana11 niezaprzeczenie zajmie wydatne 
pierwszorzędnę miejsce, między najlepszemi książkami do nabożeństwa.

Praca autora znanego z wielu innych dzieł religijnych, uwydatnia się 
tutaj nie samem bogactwem treści, lecz prawdźiwem namaszczeniem; zew­
nętrzne zaś zalety: ozdobne wydanie, format kieszonkowy, podręczny, nad­
zwyczaj praktyczny, druk wyraźny, papier welinowy najwyższej białości, 
złożyły się na zaokrąglenie całości i popularności książki, która niewątpliwie 
przez wszystkich wyznawców Rzymskiego Kościoła poszukiwaną będzie. 

 (3-3)__________________________________ —10975 ____

OPIEKUN DOMOWY
PISMO TYGODNIOWE ILŁUSTROWANE,

NAJTAŃSZE W KRAJU.
oraz jedyne poświęcone przeważnie sprawom wycho­

wania.
w przyszłym 1872 r., wychodzić będzie w powiększonej o półarkusz, objętości, który co dwa 
tygodnie dołączać.się będz c do zwyczajnego numeru. Prenumerata taż sama.

na Prowincji, rocznie rs. 4 kop. 80 w Warszawie, rocznie rs. 3 kop. —
półrocznie .., 2 „ 40 półrocznie ,, 1 ,, 50
kwartalnie „ 1 „ 20 kwartalnie „ - „ 75

 . miesięcznie „ — „ 25
rp. Prenumeratorowie, którz.y w tym jeszcze miesiącu, przed 1-ym Stycznia 1872 r. załączą 
Redakcji, wprost.pod jej adresem, całkowitą roczną prenumeratę, plus 20 kop. czyli 
złożą: z Prowincji rs. 5, w Warszawie rs 3 kop. 20, — otrzyn.ają w charakterze 
nadzwyczajnego dodatku, Kalendarz VZarszawski Illustrowauy, w książce, warto­
ści księgarskiej 50 kop. (wraz z przesyłką).

Adres Kłedakcji: w Warszawie, ulica Chmielna, dom Smolikowskiego, 
Nr. 3 nowy. Wydawczyni Kazimiera Mosch.
_________________(3-6) -11015- 

Najmilszy i najpotrzebniejszy upominek.

ZŁOTY OŁTARZYK
Mlii

Vaclerze, módl U wy treściwe a wzniosłe, druk bar­
dzo wyraźny, papier piękny, format kie-kookowy, o- 
zdobne oprawy zagraniczne I ceny bardzo przystępne, 
składają całość prawdziwie ponętną i miłą.

Na papierze białym: bez oprawy 30 kop. oprawne w plótne angielskie, 
okładka złocona, brzegi marmurkowe 50 kop., brzjgi złacoue 60 kop. Na papierze we­
linowym: bez oprawy 45, w oprawie skórkowej, groszkowanej, brzegi i oaładki złocone 
75 kop.

Ołtarzyk wyszedł nakładem Maurycego Orgelbranda w Warszawie, naprze- 
ciw posągu Kopernika. (5 6) -10974 —

Najpiękniejsze powieśd z 1001 Nacy, podlag A. L. Cnmma, 
wydanie te, ozdob one czterema chromolitografjąmi, odznacza się od wielu innych książek 
dziecinnych nader staraanem wydaniem. Cena w oprawie rs. 1 kop. 50. Nakładem tej- 
że firmy wyszł. też wpowtórnem wydaniu:

HM MTMM
krótko zebrana priez Strassle, z wiela rycinami kohroffem, na 10 tablicach, Cena w o. 
prawie rs. 1 kop. 35. -11,001-

KS1Ą ZKI SA GWIAZDKĘ,
jak niemniej

NUTY I GLOBUSY
w wielkim wyborze polecą

Księgarnia i Skład Nut
JE. W K !* 39 E I SPÓŁKI

Krakowskie-Przsdmieście Nr 412a, (dom Bevera).
(7-11) ' - 10832-



II

FOPULAME

za granicą, wy-

Prenumerata na wymienione jako i na 
wszystkie inne p is ma perjodyczne 
przyjmuje księgarnia i Salad Nut Maury­
cego Orgelbranda, naprzeciw posągu Ko­
pernika. (3—3) —10.597 -

^hodzą,ce
na rok 1878.
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Francuzkie. R k. | K. k
Illustration (Paris)..................

„ Europeenue (Bru-
16 20 19 —

xelles).................. 5 — 7 —
Journal des Dames • t des De-

mois Ilea (Bruxel-
les) I edition........ 4 — 5 50

„ „ Dames ct des De­
moiselles (Bruxel-
les) II edition.... 5 40 8 -

„ „ Demoiselles (Paris)
,, ., „ I edi-

tion violette 6 75 8 25
„ „ „ II edi-

turn bleue.. 7 20 9 70
„ „ III edi-

tion verte .. 9 — 11 —
La Pouppee model?................ 2 70 4 —
Revue des deux Mon des Gran-

de edition.............................. 22 50 26
Revue des deux Mondes Edi-

tian pour d'etranger............ 20 — 23 —
Saison I edition ...................... 2 70 4 20

„ IV „ avec 36 gra-
vures ...................................... 6 75 8 75

Semaine des Erffants.............. 5 7 -
T?ur du Monde........................ 11 70 14 -
Univers illustree...................... 9 — 11 —

Niemieckie.
Bazar.......................................... 4 50 6 50
Blatter fur d. hauslichen Kreis. 4 5 6 50
Blatt, das Neue...................... 2 25 4 25
Buch der Welt........................ 3 20 5 20
Buch fiir Alle.......................... 2 40 4 40
Daneim............... 7.................... 3 20 5 20
Familien Zeitung, allgemeine. 5 40 7 40
Gartenlaube.............................. 2 70 4 70
Haus uud Welt........................ 2 70 4 20
Kinderlaube.......................... . .
Modenwelt................................

1
1

CO
80

3
3 30

Boman Zeitung..................... a 40 7 40
Uuber Land u. Meer.............. 5 40 8 —
Victo ia...................................... 3 60 5 60
Welt, die, iliustrirte.............. 2 70 4 20
Illustrirte Zeitung.................. 10 SO 12 80
Zu Ila use.................................. 2 — 3 50

Nakładem Składu Nut

GUSTAWA SEMEWALDA 
przy ulicy Miodowej Nr. 481 (4) 

wyszły w sztychami Ródera w Lipsku, 
następujące Nowe Śpiewy z towarzysze­

niem Fortepianu a mianowicie:
Godfrey. Miłość i Wiosna (ulubiony Walc 

la Boucpietiere) z polskim i włoskim 
tekstem kop. 45.

Folan, d Fr. (pseudonym) Pragnę pieśni po­
ezja Lenartowicza kop. 45.

Oba te numera melodyjne i przystępnie na­
pisane w skali głosu Mezzo Soprano, poleca­
my amatorkom śpiewu; nabyć je można we 
wszystkich składach muzycznych w Warsza­
wie i na prowincji. ( 3 — 3) —10792 -

MENSA
Za rsr. 1 kop. 50?

Szkatułki ozdcbne zawierające: brul- 
jon, 12 kajetów glansowanych, w morę (1 o- 
zdobt.y); piórniczek stalek, pudełko pieczą­
tek, gumę, obsadkę, ołowek i scyzoryk o dwóch 
ostrzach dobre; papier listowy i koperty z cy­
frą, notes i kalendarzyk, po rs. 1 kop. 5Ó. 
To samo w toaletce drewnianej z za- 
meczkiaKt rs. 2. Toaletki z lustrem, ekry- 
tuarem i stosownym przyborem po rs. 3. 
Obok tego rozmaite gry, Łamigłówki i książ­
ki dla dzieci w Ks ęąarni i Składzie Papieru 
L. SZYLLERA, Nowy-Świat Nr 23 mię­
dzy Chmielną i Jerozolimską. (5 — 6) —10800 —

Wiadomość dla WW ch Doktorów i Stu­
dentów fakultetu medycznego.

Bardzo ważnawiatawść!!!
Dia W W. Panów: Cukierników, Piekarzy 

Piernikarzy, Właścicieli Gorzelni, Piwowarów, 
przytem Zalładów Parowych Młynów, podej­
muję się budować wszelkie roboty Zduńskie, 
jako to: Kotły parowe, Lasy do suszenia sło­
du, Piece parowe, Kalorifery, Piece francuz- 
kie, kaflane, i Kuchnie z wszelką akuratno- 
ścią wykończam.

Wiadomość powziąść można przy ulicy Pań­
skiej, Nr 54 nowy. . A. Goldanmser.

(6-6) - 10720—

Ea nadchodzić Gwiazdkę 
Księgarnia nakładowa p«d firmą 

S. o K JS£ Iz ES A ]%' 1>, 
przy ulicy Bednarskiej, Numer 20 nowy, 

poleca 

Książeczkę do nabożeństwa 
dla panienek i chłopczyków, 

przez autorkę „Pamiątki po dobrej matce.“ 
Wydanie ozdobne; cena egzemplarza o 

prawnego w skórkę, ze złoconemi brzegami, 
rs. 1 kop. 50; w płótno angielskie z takiemit 
brzegami, rs.l k.20; w oprawie zwyczajnej, k 75. 

(3-4) —10891 —

JM -wa._ ręsak. esaZe ta__ >
dostać można w Składzie Materjałów Apte­
cznych Wgo Mrozowskiego, w Handlach: Wgo 
Ludwika Sommera, ulica Długa Nr 37; W-go 
Drzewieckiego, ulica Długa Nr 21; W-go Roz- 
manitba, ulica Nowy-Świat Nr 53; w Składzie 
Wód Mineralnych W-go Karpińskiego, przy 
ulicy Nowy-Świat i w Sklepie Materjałów 
piśmiennych Wej Borkowskiej, ulica Elektoral­
na Nr 32. (2 - 6) -10786-

APTEI1
SS-rów Stanisława Tugiit, 
przy ulicy Szerokiej Freta Nr 256 nowy 16, 
wyrabia i posiada, pate.itowaue i doświadczo­
ne środki lekarskie układu D-ra Aleksan­
dra Karwackiego:

1) Syrop roślinny, od kaszlu i dolegli­
wości piersiowych.

2) Ziółka przeczyszczające.
3) Pigułki rozwalniające, hemoroidalue.
4) Plaster na długotrwałe wrzody.

SYROPU ROŚLINNEGO
OD

w Ruskim języku, w dwóch tomach, z 18 
rycinami chromolitograficznemi, znajduje się 
w kilkudziesięciu egzemplarzach, w Składzi < 
Materjałów Piśmiennych J. FUNKA, przy 
ulicy Żabiej, Nr 949 i sprzedaje się po rs. 1, 
za egzemplarz dwu tomowy.

(3-3)—10809—

EKONOMISTA.
Pismo poświęcone Gospodarstwu spo­

łecznemu, Statystyczne i Admini­
stracji, wychodź ć będzie w 1872 r., w ze­
szytach miesięcznych od 3 do 5 arkuszy dru- 
ku, z końcem każdego miesiąca. Po prze­
kształceniu „Merkurego** na „Gazetę 
Przemy sio wo-Rzemieślniczą, niektóre 
jego rubryki wcielone zostały do „Ekono­
misty'1, pomimo to j^dn k cena prenuinera- 
cyjaatego ostatniego pisma nie uległa zmia­
nie.

Niezależnie od artykułów teoretycznych 
„Ekonomista" podawać będzie również 
prace traktujące o krajowych eko­
nomicznych stosunkach, ze stanowi­
ska praktycznego.

Za artykuły oryginalne tej treści, Re­
dakcja ptacić będzie na żądani autorów, ho- 
norarja do 25 rs. za arkusz druku i 
uprasza o nadsyłanie prac z dziedziny 
gospodarstwa społecznego, statysty 
ki i administracji.

„EKONOMISTA11 kosztuje rocz­
nie w Warszawie rs’ 4, na prowin­
cji z przesyłka pocztą rs. 4- kop. 30, 
za granicą tal. 5, albo fl. a. 8. Pre­
numerować można w Redakcji, uli­
ca Niecała Nr 12 albo w Księgar­
ni Gebethnera i Wolffa w Warsza­
wie. KOMPLET A rocznie z lat po- 
Srzednich do r. 1868 włącznie sprze- 

awane są po rs. 3.
(2-3)-11038-

ŚWIAT,NOWI- 
Nr 1312a,

Piwo Wiedeńskie Drehera, 
wator, Piwo Bawarskie PP. Ha 
Ekstrakt słodowy Hoffa, Ba 
Śledzie Hollenderskie, Miód

Piwo Drezdeńskie, Żareckie, Sal- 
berbusch i Kijoka, Porter Halla, 
kaljeś wieże,Buljon,Sardynki, 

* -i.- rv-r- biały i czerwony, Porter i Piwo
Angielskie, Wina Węgierskie garniec od rs. 2 kop. 40; Wina
Francuzkie, Reńskie, Hiszpańskie; Kawior świeży, Minogi, Ryby marynowane, Sery 
w różnych gatunkach; poleca Handel Win i Towarów Kolonialnych.

J. A. WINKLER, Nowy-Świat, Nr 1312a. 
______________________________ (4 6) ____ - 10952—

Handel Win i Towarów Kolosalnych,
pod firmą:

ulica Długa Nr ID nowy.
Zaopatrzywszy się we wszelkiego rodzaju Bakalje na nadchodzące Święta, posiada­

jąc przytem znaczny zapas Win Węgierskich, Francuzkich, Reńskich, Hiszpańskich i 
Szampańskich, niemniej Piwa i Porteru Angielskiego, w jakie oddawna piwnica obfituje; 
wskutek czego, posiada ku temu możność, sprzedaży takowych po cenach nader przystępnych 
nadto w pokcjach przy handlu podają się codziennnie Śniadania gorące - poleca Szano­
wnej Publiczności. — Cichocki i Purwin. (4 — 5) —10918-

| Skład Płótna z Fabryki Żyrardowskiej, oraz Towa- |
> rów Bławatnycb <
> .1 ( tConijj , <

Przy u^cH Senatorskiej, Nr 25, w domu W-ej Brunwejn. otrzymał: b
M Materje jedwabne Lycńskie. fc-
S Materjały wełniane z fabryk francuzkich i angielskich na kostjumy i suknie wie- 

czorowe. (ST
Popeliny Irlandzkie, na pokrycie salop. S

3 Vetwety czarne na paltociki.
w Flanele gładkie i w deseń łokieć od 75 kop do. Rs. 1 kop. 60.
SB Kaszemiry białe i czarne.
IŁ Bareże, Grenadiny cz me w różnych gatunkach.
S Firanki passowane para od rs. 5 kop. 50 do rs. 13 kop. 50.
B „ na łokcie od 15 do 50 kop. za łoki ć. gS „ kolorowe łokieć po 22‘/3 i po 35 kop.

Pończochy bawełniane i wełniane damskie, francuzkie długie, zwyczajne i dziecinne. 
% Muśli y, 1'arlatany, Półbatystr, Dymki i Perkale. S
K Chustki i Szale, “

Wysortowane towary jako to: materjały wełniane, Perkale francuzkie ża- £ 
> knoty, oraz resztki firanek, skład sprzedaje po cenach zniżonnych. 3

(6-6) — 10,514 _

M lifflW ■!!
Magazyn Towaiów Galanteryjnych i Materjałów

Pliimlriiiiyrh

Ulca Miodowa Nr. 1 nowy.
Zaopatrzył się w wielki wybór po cenach umiarkowanych

Kahawek ilzieciiiuycli*
Kalosze po cenach fabrycznych. Portmonetki, Cygarniczki, Ramki. Albumy. 

Biżuterje, Necesserki. Perfumy, Mydła i wedy kolońskie, Lornetki teatralne, 
Wachlarze, Parasole; Szaliki (Cacbe-mz), Kaftaniki w>łniane, Podeszwy zdro­
wia, Kalosze, Krawaty, Papier listowy Zagraniczny i Krajowy, Bilety wizytowe, 
Komplety papieru litsowego od 50 kop. Ręisceigi, Maszynki i książki do kopiowa- 
wania. (4 —6) -10924-

HERBATY, CUKRU, WIN 1TOWARÓWKCLONJALNYCH

W. JĘDRZEJOWSKIEGO
róg ulicy Twardej i Ciepłej, Nr. 1117c.

Posfada znaczny zapas odstałych Win Węgierskich, Francuzkich, Hiszpańskich, 
Reńskich i Szampańskich, a srczególniej poleca gatunek Zółciak Węgierski, jako 
smaczny i zdrowy, garniec rs. 2 kop. 25. Miód Węgierski butelka kop. 30 i drożej. 
Rum, Cognac, Likwory Bordoskie, Oliwę Nicejską, Bakalje świeże, Sery 
zagraniczne i krajowe, Jabłka, Pierniki Toruńskie, Cukier w głowach, w ka­
wałach, rąbany i Mączka cukrowa po cenach fabrycznych, o az Drożdże prasso- 
wane, z czem poleca s:e Szanownej Publiczności,

(4-4 ) -10775-

NA GWIAZDKĘ.
Poleca się Cukiernia ANTONIEGO CCRAY, przy ulicy Niecałej. Nr li, na- 

stępiijącemi wyr banu:
Ctkicrki desserowe w najlepszych gatunkach, funt kop. 60; Karmelki w różnych gatun­

kach, funt kop. 40 i 50; Cukierki Sia’owe. tłodowe i inne piersiowe, fuut kop 40; Czekolada 
w tabliczkach watiljowa, funt kop. CO i 50; drowi* kop. 40; Czekolada zdrowia w proszku.- 
fint kop. 32'/,; waiiljtwa, kop; 37*/s; wielki wybór Cukierków do ubierania choinek na róż­
ne ceny. Irzytem nsdmicn s, że tsk na zemówu n;a jak gotowych dostać będzie meżna Struc­
le miślatne, mikowe, fruktowe, n.igdełosic i Bi-bki, oraz wszehiego rodzaju Tm ty tmacz 

t i ? przyrządzone i pięknie wykończone od rs. 1 do rs. 3 i drożej
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SKŁAD MATERIAŁÓW PIŚMIENNYCH, RYSUNKOWYCH i TOWARÓW GALANTERYJNYCH

NAJWYŻSJ mummm TOWARZYSTWA
ŁA FEHME

Podaje do wiadomości publicznej że z dniem dzisiejszym, sprzedaż wszelkich wyrobów tabacznych 
z fabryki Towarzystwa, oddaje się domowi bankierskiemu pod firmą,

„D. ROSENBLUM,
w Warszawie, przy ulicy Długiej, pod Vr 390 (■■).

Temczasowo aż do urządzenia głównego składu przez wyż wzmiankowany dom bankierski, o ozem 
w właściwym czasie przez pisma doniesionem będzie, Panowie składnicy i Bystrybutorowie, pofasunki zgła­
szać się zechcą do samej fabryki przy Ulicy Marszałkowskiej pod Nr. 1518 (32). Zamówienia również przyj­
mowane będą, w Kantorze domu bankierskiego U. Rosenblum.   (5 -8) - 10,873-

przy ulicy Miodowej, Kr 497c, w domu W-go ISuyno,
otrzymawszy już prawie wszystkie towary, z zakupów osobiście za granica, robionych i odpowiednich tak 

do codziennego użytku, jakoteż na podarki na nadchodzącą „GWIAZDKĘ4 urządził w sklepie 
tJWWJ 2AGM8S 0Ł& i)2U3ŚL,

składającą się: z pięknych lalek, pudełek z zabawkami do ustawiania, łamigłówek, Yelocipedów, introli­
gatorstwa, wielu gier towarzyskich, Zabaw podług systemu Proebla, oraz wielu innych.

DLA STARSZYCH:
Piekne wyroby z bronzu, garnitury na biórka, Zegary i ozdoby gabinetów, Wyroby z marmuru, wyroby piękne drewniane, Figury porcelanowe., 

Wazony, Tace do biletów wizytowych, Wielki wybór najpiękniejszych i najnowszych Portomonaies, Porte Cigarettes, Porte Cigares, Porte Bilettes, Cy­
garniczek piankowych; Tysiące modeli Guziczków do koszul, Lornetek teatralnych, bogatych Neęessairów, Biooirów, Albumów do fotografji i tysiąca 
drobnostek pięknych i tanich, a tak stosownych na nadchodzącą gwiazdkę, gdzie często nie objekt, ale pamięć dla obdarowanego wystarcza.

D L A' D A M:
Piękne i w setnych modelach Wachlarze balowe i do teatru, Perfumy najwykwintni jszych zapachów, Woda Koloriska, Pudelka do rękawiczek, Bi­

jouterie i Chusteczek Woreczki, Necessairki, Bombonierki, Flakony do perfum na toaletę i Kieszonkowe, Wazony do kwiatów i piękna bijouterja.

PO CZĘŚCI PIŚMIENNEJ;
Piekne Papeterie, Portefenille, elegancki papier z winietami i literami kolorowani i to wszystko w co z pożytkiem i gustem wytworne biurko ubrać mo­

żna. Bilety wizytowe drukowane po 75 kop. za 1U0, oraz litografowane na papierze glacee, bristolulub drzewie.
Wielki wybór Barn i Bameczek do portretów. '' f3—3) —11,019—

a SKŁAD FABRYCZNY WYROBÓW a
3 BAROŁA MINTER S
C/2 POD FIRMĄ: * g
g UEIOPOŁDA KNOŁŁ,
fed ULICA CZYSTA ISTTŁ 6,

PRZwlAl WÓDKA 1 misam |
g ROBERTA WISNOWSKIEOO, © 
(g) w Hotelu Polskim, przy ulicy Długiej, Nr 585.

Na nadchodzące Św'ęta urządzoną została Wystawa Cukrów doborowych ® 
z rozmaitemi wyboraemi smakani, Cukrów pomadkowych galaretowych i Cukierków 
ozdobnych do ub erania chointk. Dostać również będzie można STRUCLI Lipskich 

'40 z makiem migdałowych, z konfiturami i wszelkich CIAST ulubionych, które Cu- (jgj) 
kiernia przysposabia Przyjmuje się nadto wszelkie obitalunki.

(2 3) - 10,970 - Robert Wisnowski-® ®

Z&ROMADZENIA KUPCÓW MIASTA WARSZAWY, 
przy Ulicy Bugaj, 

nrz»imuie na skład do spichrza murowanego, blachą żelazną krytego, wszelkie towary su 
che- za onłata kopiejki od nuda na miesiąc.Na towary takie udziela zaliczenia BANK 
HANDLOWY WARSZAWSKI w summie wartości odpowiedniej.

Tamże jest do wynajęcia Góra na skład zboza lub t. p. artykuły, pod osobnym klu- 
CZem’ Bliższa wiadomość powziąść można na miejscu u Dozorcy, w Urzędzie Starszych 
Zgromadzenia Kupców miasta Warszawy, oraz w Kantorze Karola Jacobson, przy ulicy Zim­
nej, pod Nr 1. (6 6) “ I0’ÓW ~

tak wyrobu  
umiarkowaną ceną. 

stawy ozdobne salonowe do kandelabrów i wiele innych podobnych wyrobów.
Skład zwraca uwagę na ręczne Maszyny do szycia „The Little Wanzer,“ bardzo stosowne na podarki dla dam.

 ulica Czysta, Nr 6, dom Bauerfeinda. 

.S.4IA COBOCZM1B TAM 1 OBECAIB URZĄDZIŁ

WIELKĄ WYSTAWĘ ZABAWEK I GIER TOWARZYSKICH, g
powyższej fabryki, jak i fabryk Francuzkich i Niemieckich, które obok gustownego i trwałego wykończenia, zalecają się 

Również Skład zaopatrzony został w dobór Lamp stołowych i wiszących do nafty najnowszej konstrukcji i fasonów, oraz w pod-

Skład zwraca uwagę na ręczne Maszyny do szycia 
(4-6) ' —11,029 —
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FRANCISZKA
istniejący od lat sześciu, wprost statuy Kopernika, pod Nr 406(7. obok 

składu Herbaty W-go Leona Krupeckiego

wyraźnie

obok Składu Herbaty Leona Krupeckiego.
korzystne hurtowe zakupy w porze właściwej, stawiają mnie w możno ści 

uskutecznić sprzedaż

Po cenach nader przystępnych, mianowicie:
Jabłek Kalwinów średnich, kopa kop. 50.

„ „ największych, kopa kop. 90.
„ Wenetek, kopa od kop. 30 do 90.
„ Bursztuwek największych, kopa rs. 1.
„ Burty duże, kopa rs. 1 kop. 20.
„ Rapy duże zielone, kopa rs. 1 kop. 50.
„ Renety szare, kopa rs. 1 kop. 20.
„ Sztetyny, kopa rs. 1 kop. 50.

Dla osób poszukujących nabycia większej ilości otworzyłem w ty­
godniu przedświątecznym sprzedaż .Jabłek, oprócz sklepu, w piwni­
cach moich składowych, gdzie w wielkim wyborze każde żądanie JW. 
i WW. Państwa z zadowoleniem może być zaspokojone.

Gruszki krajowe i zagraniczne, oraz wszelkie inne owoce świeże, 
suszone i marynowane, jak niemniej Bakalje świeże, sprzedaję po ce. 
nach niższych od zeszłorocznych.

MIÓD LIPIEC KURACYJNY
funt kop. 30.

(3-6) — 11,062 —

NOWOŚĆ! ZUPEŁNA NOWOŚĆ!
Sprzedaż i wystawa przeszło ISO najnow­

szych przyrządów czarodziejskich: 
Tylko na czas krótki.

Hotel Lipski. Turner mieszkania 16, na dole.
Wszystkte przyrządy są nader zajmujące i stosowne są dla każdego 

szczególniej dla rodzin i kółek towarzyskich a przedewszystkiem dla dzie­
ci na święta i na podarki wigilijne, i dla każdego kto chce kupić coś no ■ 

wego, lub zrobić piękny prezent. Latarnie Magiczne i Aparaty do Obra­
zów Optycznych nowsżej konstrukcji rozmaitych rozmiarów i zmiany obra­

zów. Przyrządzone pudełka z apparatami i objaśnieniami, od rs. 3 do rs. 25.
NB. Dla sztukmistrzów i dylletantów bardzo wiele nowego! Obstalunki na zewnątrz 

będą zaspakajane za nadesłaniem należności.
Preiskuiant udzielany będzie gratis. -Krótki czas tylko tupozostaję.

(6 - 6) _____________________-10827—___________

PIEKARNIA IBM 1 Ml GOSPODARSKA
przy ulicy Bielańskiej, pod Nr 608, dom JW. Zawiszy,

Przygotowywa wielki zapas Strucli na nadchodzące Święta; a mianowicie: drożdżo- 
wych z wyborowego ciasta, migdałowych, z makiem, mątowych, oraz Placków i 
Bab gospodarskich, Pierników Turuńskich i inn ch takie Badjanek, Herbatników, Oba- 
rzaneczków wanilowych i różanych, pasjansów, anyżowych i t. p. Wszelkie obstalunki i za­
mówienia przyjmują się. Nadmienia się, że nadszedł duży transport do naszego zakładu: 
Grzybów suszonych prawdziwych z Litwy, które częściowo sprzedają się po cenie jak mo­
żna najmniejszej. (3—3) — 11,048 —

f FABRXKA I SKŁAD |
< Wyrobów Galanteryjnych Introligatorskich g
m pod Firmą B

| Gh a f
$ Egzystująca od roku 1810 w Warszawie, obecnie przy ulicy Nowo-Senatorskiej ■sa 
K obok hotelu Rzymskiego Nr. 631 b na 1 piętrze. ®

Ma honor donieść pp. Cukiernikom jak również Szanownej Publiczności, że 
m na zbliżają-e się Święta, przysposobiła znaczny zapas Bombonierek gusto- ® 
® wnjch i takowe sprzedaje tak hurtownie jakoteż detalicznie po nader umiarkowa- JP 
2 nei cenie. Biorącym większemi partjami odstępuje stosowny rabat. m
< ( 5-6 ) -10872— >

Potrzebny jest Uczeń,
w wieku od lat 14-stu, 

do Zakładu Ram Złoconych J. Druchlińąkiego. 
Róg ulic Nowego-Światu i Śto-Krzyzkiej, 
Nr 1247. (2-3) —11012—

Potrzebną jest od Nowego Roku

OSOBA
w średnim wieku, znająca dobrze język Nie­
miecki, mówiąca także po Polsku, któraby 
mogła udzielać dzieciom początkowych nauk, a 
w czasie wolnym by się zajmować mogła go­
spodarstwem domowem. Wiadomość: ulica Ry­
marska, Nr 4 nowy, na piętrze, mieszkania 
Nr 5._____________ (3-3)- 10879—________

Skład materjałów opałowych B. Bolce- 
wicza, przy ulicy Tamka pod Nrem 8, zao­
patrzony w najlepsze gatunki

jako to: Sosnowe i olszowe w klocach, olszowe, 
sosnowe i Brzozowe w sążniach, kompletnie su­
che. WĘGIEL najlepszy zagraniczny, sprze­
daje się na korce i pudy. Wszystko to po ce­
nach bardzo umiarkowanych poleca się wzglę­
dom Szanownej Public ności.

(9—10)_______ —40,166 —________
Akuszerka

S t e d 1 e r, 
utrzymująca stręczenie Mamek, ma Mamki 
zdrowe ze świeżym pokarmem; niektóre z nich 
mogą wyjechać na prowincję. Tamże jest 
Pokój dla osoby słabej, umeblowany porzą­
dnie, za cenę umiarkowaną, gdzie słaba znaj­
dzie prawdziwą opiekę Ulica Podwal, Nr 3 
nowy. (3—3) —10971 —

Jest do sprzedania
SZUBA, 

pokryta na wierzch futrem z kotów mor­
skich tak zwana dacha wcale nieużywana 
za cenę bardzo' przystępną. Obejrzeć ją mo­
żna każdodzienuie od 10-ej rano do 6 tej wie­
czorem u Właścicielki domu ulica Żórawia 
Nr 12. (2-2) (11117—

Jest do sprzedania:
FUTRO szopy, suknem szaraczkowem po­
kryte z peleryną za rs. 60; Branzoleta z bry­
lantami i emalją rs. 50; Zegarek ankier 
srebrny rs. 16; Spinek złotych z turkusami 
garnitur rs. 10; Kluczyła do zegarka; Wina 
szampańskiego i węgierskiego kilkanaście bu­
telek, sakiewka i rożek myśliwski. — Po­
wyższe przedmioty można nabyć w domu pod 
Nr. 5, ulica Piekarska, piętro 1-szeod godziny 
4-ej do 7-ej z południa. (2- 3) —11145— 

TITłgę s k i 
prawdziwe Litewskie, oraz wyborowe gatunki 
Win, Herbaty i Bakalij świeżo nade­
szły ds Handlu Win

H. Żeligowskiego 
przy rogu ulic Mostowej i Nowowiejskiej N. 166 

Ceny umiarkowane.
________ (2-3) -11125-

Niniejszem mam zaszczyt donieść szanow­
nej Publiczność, iż na nadchodzące święta 
Bożego Narodzenia wypiekać będę, tak jak 
lat poprzednich

Strucle maślane i postne, 
których nabyć będzie można w Piekarni mo­
jej w Karasia Pałacu, oraz w następujących 
Sklepach: 1. W domu Zarządu Wojskowego. 
2. W domu zwanym Sułkowskie (na Nowym 
Świecie) 3. W domu Hr. Krasińskiej, Nowy- 
Świat i róg Chmielnej. .4. W domu Ordynata 
Hr. Zamojskiego ulica Żabia. J, Artzt.

(2 3) — 11118 —
Podpisany po przeniesieniu Piekarni swo­

jej i Składu Mąki, z ulicy Hożej na ulicę 
Wspólną, pod Nr 15 nowy, ma honor donieść 
o tem Szanownej Publiczności, z tern naiimie- 
nieniem, że Skład ten na nadchodzące Święta 
zaopatrzyłem wznaczny zapas wy borowejMąki 
Sszennej we wszelkich gatunkach, oraz 

>roxdży prasowanych najlepszych Wie­
deńskich; w końcu donoszę, to tak Sklep mój 
przy ulicy Wspólnej pod Nr 15, jakoteż Sklep 
przezemn e utrzymywany w Bazarze W go Ry­
bińskiego od ulicy Hożej, i Sklep przy ulicy 
Krakowskie Przedmieście, naprzeciw kościoła 
Ś-go Krzyża, zaopatrzone będą w Strńcle 
wodne z najprzedniejszej mąki pszennej i 
pośledniejszej, począwszy od Piątku rano, to 
jest od dnia 22-go b. m, które po cenach u- 
miarkowanych sprzedawać będę.

Maksymilian Gerlach.
(2 3) —11136 —

opatrzona świadectwami z ukończonych nauk, 
zmuzyką i z niemieckim językiem. Bona niem- 
ka ni mówiąca po polsku, znająca wszelkie 
ręczne r. b ity. Wiadomość u pośredniczącej 
Załęskiej dom Loewenberga Nr 467 (16), 

(2-3) —11108—

W Restauracji mojej wydawane będą w dniu 
23-cim b. m. Wieczerze Wigiljowe. 
Os iby życzące sobie korzystać z tego, raczą 
wcześniej zamawiać. Obiady takowe mogą być 
dane na miejscu lub do domu wzięte.

Cena Wieczerzy Wigiljowej Rs. 1. 
(4—4) —11025— Tomasz Jasiński.

!M>fóŁA»NE

będący dawniej w pałacu Kra- 
JłJS^mEL. sińskich, a teraz istniejący 

przy ulicy Żórawiej, piąty dom od placu Ś-go 
Aleksandra, Nr 1613 (nowy 10), sprzedaje ró­
żne Meble własnego wyrobu, Garnitury ma­
honiowe, orzechowe, nowego fasonu, po cenie 
kosztu; są także Toalety, Biura, Komody, Sza­
fy, Kredensa, Stoły obiadowe, Krzesła wypla­
tane, oraz Garnitury pokryte rypsem wełnia­
nym, do zbycia. A. Lewanowicz.

(5 6) — 10691 —

u Cr. Gerlacha,
Mechanika i Optyka, 

obok Poczty, na Krakow.-Przedm., Nr 21.
411-16) —10576—

Kanarek wyuczony, 
z pozytewki, jest do sprzedania razem z pozy- 
tewką przy ulicy Zajęczej, pod Nr 2823, no­
wy 5. Wiadomość tamże w lokalu pod Nr 6. 

(2-3) —11114—

Sanki eleganckie
pozostawiono do sprzedania 

za Rs. 150.
Wiadomość przy ulicy Wspólnej, Nr 19, u Wła­
ściciela domu. (5—6) — 10981 —

Jest do najęcia od każdego czasu 

Apartament 
umeblowany na 1-em piętrze na mesięcy 
trzy i więcej, złożony z 10 Pokoi, miesz­
kania dla służby, Kuchni, Stajni, Wozow­
ni i innych wygód. Wiadomość, slica U- 
jazdowska Nr 172GF, róg Pięknej. Tam­
że jest do wynajęcia takiż Apartament 
złożony z 6-ciu obszernych Pokoi bez 
mebli. (2-3)_______ -10939-

Garnitur Mebli
orzechowych, skórą amerykańską kry­
tych do sprzedania, składający się 

z Kanapy, Fotelu, 12 Krzeseł, Stołu przed 
kanapę i 2 Stolików. 2 Łóżka, Lustro, Szafa 
rozbierana jesion wa i Gzymsy do firanek zło­
cone. — Tamże jest Lokal do wynajęcia od 
Nowego Roku suchy i cichy, składający się 
z Przedpokoju 2-ch Pokoi i Spiżarki. Ulica 
Wiejska Nr 16 nowy, 2-gie piętro, drzwi po 
prawej stronie. (3J— 3) —11073 —

W domu przy ulicy Niecałej, Nr 3, jest 
obecnie do wynajęcia

ira» 

umeblowane, Trzy Pokoje z Przedpokojem. 
Wiadomość na miejscu. (2 —3)—11140—

Od Nowego Roku 1872 potrzebny jest

złożony z jednej większej sali, jednego mniej­
szego pokoju i z obszernego przedpokoju, po­
siadający takowy do wynajęcia, zgłosić się 
zochcą do Apteki E Werner przy ulicy Dłu- 
giej Nr 12. (3 3) 10898-

Lokal parterowy,
osobny i suchy, z 3-ch Pokojów, Alkowy, 
Kuchni, Spiżarni, Składu na drzewo i Piwni­
cy, przy ulicy Sosnowej, Nr 6 nowy, róg 
Złotej. — Tamże Plac rogowy obszerny, 
oraz Stajnia na 6 koni z Wozownią, mo­
gące służyć za skład (5 -6) —10628—

IŚ-K L E~P
z Pokojem i drugiem wejściem z bramy, jest 
do wynajęcia od Nowego Roku, przy ulicy 
Elektoralnej, w domu pod Nr 760, nowym 32.

Wiadomość u Właściciela domu.
(3-3) —10914—

Dnia 10-go b. m, o godzinie 10-ej wie­
czór, jadąc sankami z ulicy Żórawiej, Bracką 
i Szpitalną na Zielną, zgubiono Kołnierz 
tumakowy damski. Uprasza się Łaska­
wego Znalazcę o zwrot takowego na ulicę 
Zielną pod Nr 34 nowy, mieszkania 10, za 
nagrodą jaka żądaną będzie. — Tamże żą­
dana jest Summa Rs 2000 na 1-szy Nn- 
mer bypoteki. (2—3) -11137 —

Dowód Bankowy
na zastawione Kosztowności, za Nr 33,287, 
zaginął. Znalazca raczy zwrócić do Kantoru 
Banku (2 3) -10627-

W Drukarni nurjera Warszawskiego.—(Plac Teatralny, Nr. 473c nowy t>).—IJeHaypoio.
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